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DZIENNIK 
l:ODZKI 

Lokalizacja lotniska dla Łodzi 
nadal sprawą otwartą 

Jednym z tematów, jakim po­
hvieeone zostało wozoraJsze po· 
łączone p05iedzenie prezydiów 
rad narodowych Lodzi I woje. 
wództwa, była sprawa łokallza. 
cji łódzkclego lotniska. Przed 
zespOłem rzeezo:zma.wców ZG 
NOT postawiono zadanie oceny 
mo4:11iwości wykorzystania !st· 
nlejącego lotniska na Lublinku 
jak również znalezienie opty· 
malnego usytuowania n-0weiro 
portu lotnlozego. Wc:wraj ze• 
spół przedłożył swe wnioski. 

Do adaptacji Lublinka •espól 
ustosunkował się negatywniP.. 
Wpływ na to miało wiele czyn. 
nlków m. in. to, Iż lotnisko ma· 
Jułoby się wkrótce wśród 
zwa.rtej zabudowy miasta. Ogra. 
niezenle z konieczności długo~. 
Cl pasów startowych pMwaiaro. 
by uruchomić jedynie port Ili 
kategorll, który nie wystarczył­
by dla potrzeb miasta. Zespól 
przedłożył zebranym pięć wer• 
sjl lokalizacji nowego lotniska. 

sugeruje budowę lotni!ika odda· 
lonero o ok. łO km od granic 
miasta, aby warkot silników 
nie był uciążliwy dla. Jego 
mieszkadców. PrzypomniańA> 
również propcnycję Warszawy, 
która wYsunęła sugestię budo• 
wy w.spólnego portu lotniczego 
dla. Lodzi l .stoUey, który leżał­
by między obu miasta.mi. przy. 
pomniano wreszcie, iż wszystkie 
wielkie miasta poa,bywają si'l 
bez żalu lotnisk ze swych tere-
nów. -

Aby Jednak przyspieszyć mo­
ment · uruchomlen·la dla. Lodzi 
portu lotniczego, Prezydium ma. 
zamiar po·czynlć starania o u· 
dostępnienie nam jednego z 
najbliżej znajdujących si'l lot· 
nlsk. Mając takie zaplecze bę. 
dzle można spokojnie rozglą· 
dać się za odpowiednimi tere. 
nami dla lotniska z prawdzi· 
wego zdarzenia. 

(kl) 

Najkorzystniejsza z nich, zda·.-------------...... -
niem ekSpertów, to usytuowa. 
nie go w rejonie Aleksandrowa. 
Nutępne to rejon Llpln 1 Pa­
bianie. 

Prezydium. krytycznie usto· 
sunkowało się do propozycji 
wysuw~Jąc bardzo k<mkretne 1 
sprecyzowane zastrzeżenia. 

Ze swej strony Prezydium 

WIZYTA 

Rahmana 
w ZSRR 

: sania ukladu o przyjaźni, : 
: wspólpra.cy i wzajemnej po. : 
: mocy między Polską Rzeczą- : 
: pospolittą Ludawą i Czechoslo- : 

• waioką Republ"ką Sociallstycz- - ------------------------·-------------------------------------­: ną przywódcy polscy 1 cze- : Premier Bang la Desz, 
: chosl<>wac<:y wymienili depe. : ę:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:=:~­
: sze .z serdecznymi pozdrowie_ : 5 ni~mi i najlepszymi życzenia- : 

E mijk1ad ten l)odpisamy w War- : 
: szawie 1 marca 1967 r. byl : 
; kon.tynua.cją sojuszniczych w\ę. : 
: zj wyrażonych w pierwszym : 
: polsko-czechos!owa<!kim ulda- : 
: dz.ie o przyjaźni i wzaoemneJ : 5 PC?~ocy, którego 25 rocznk?a: 
• m1ia 10 marca br. 
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Zakłady rzemieślnicze w Ha­
noi zwiększyły ostatnio asorty­
ment 1 podwyższyły jakość 
eksportowanych wyrobów. 

Na zdjęciu: pracownica spół­
dzielni Kien Thlet produkują· 
ceJ koszyki, talerze I Inne 
przedmioty bambusowe. 

CAF - VNA 

H' końcu marca br. 

IV Plenum 
KC FP.ZPR 

N 
a wspólnym posiedzenu Bi.u.ra Politycmego KC 
PZPR i Prezydium Rządu w dniu 29 lutego prze­
dyskutowamo i uznano za kierunkowo sluszne, 
opracowane przez komisję pia.nawania i zaakcep­
towane przez rząd, glówne proporcje i zadania 
projektu planu 5-Ietniego do 1975 ro-ku. 

Dla J'Ozpatrzenia !>!'Ojektu planu pięcioleLniego Biu.ro Po­
lityczne postrunowilo zwalać IV Plenum KC PZPR w końcu 
marca 1972 r. 

Biuro Polityczne, po zapoznaniu się z wynikami rozmów 
między delegacjami Polskiej Zjednoczonej Partii Ro-botni<:zej 
i Bulga.rskiej Partii KomunistycimeJ, zat\l;ierdziło dzlałalność 
delegacji PZPR, zmierzającą do dalszego zacieśnienia współ. 
pracy politycznej i gospodarczej między obu krajami. 

z udzlulem I. Sroezyńskiel 

Prżedwyllorcze spotkanie 
aktywu łódzkiej służby zdrowia 
Sp0łeczna służba zdrowia w Łod-.d ma Przed soba wiele trud­

nych do rozwiazania problemów. O nich i o sprawach ma.iacvch 
wpływ na lepsza iei działalność mówiono na wczoraiszym orzed­
wvborczym sootkaniu pracowników łódzkiej slużbv zdrowia 
z kandydatami na oosłów do Seimu PRL - I. Sroczyńska - se­
kretarzem CRZZ i dr. J. Matczakiem - dvrektorem łódzkiei 
Stacji Pol?"otowia Ratunkowego. · W spotkaniu tvm uczestniczyli 
także - serlłl!tarz KŁ PZPR - B. Kapitan, wiceprzewodnicząca 
Prezydium RN m . Łodzi - B. Wasowicz orb. rektor AM -
prof. dr T. Pawlik.owski. 

Program wybo-rczy .:zaltlada 
wiele zmla:n w dz.iedzin"ie socjal. 
n-0-bytowej I poprawy zdrowia 
społeczeństwa polskiego. Jego 
częścią skladową są m. irrl. rea­
lizowane już etapami - u:ów. 

Helikopter uratował 
rannego narciarza 

nanie zasiłków chorobowych 
pracowników fi'zycznych I u­
mysłowych oraz zapowiedziane 
od l E·pca br, przedłużenie ur­
lopów macierzyńskich. By jed. 
nak można było &pro.stać zada_ 
niom ,s.tojącym przed służbą 
zdrowia, ko-nleczina jest popra_ 
wa jej ba.zy materialnej. Pro. 
_gram inwestycyjny w tej dzie­
dzinie dla LO<lzi u,jęty został w 
programie rozwoju i moctemi­
zacji miasta. Jest to jeclllla.k 
kwestia pewnej przyszłości. W 
<>kresie przejściowym niezbęclllle 
jest stale orgaruzacyjne uspraw­
nianie dziala.lnoścl naszego lecz. 
ni-et wa . 
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JESZCZE RAZ SZYBKA AKCJA LUDZI DOBREJ WOLI 
URATOWALA ŻYCIE MLODEMU NARCIARZOWI W Gó_ 
RACH, 

28 lutego na polanie sZ1Czyto. 
wej Klimczo•ka 14-letni Ma.rek 
Musi<>! z Zabr~. który przeby­
wał z ojcem na wczasa.ch w 
Si;cz.yrku, w czasie z;jaz,du wpadł 
na nie zabei;pieczony slup Lele· 
graficzny doi;nając zlamanla o-bu 
nóg i cięilltiej kontuzji lewego 
uda . . 

toboganie, z nąjwlęk\Szą 
os~ro:żinością przewieziono na 
Szyndzielnię, gdzie na polanie 
szczytowej urząctzooo p.rowizo. 
rycwe lądoWlisko. Helikopter Pi­
lotowany przez Jana Kozłow­
skiego, mimo !cudnych Wait'Uil­
ków atmosferycznych, wysta.rto· 
wal z Szyndl;ierni i .z.awiózl 
chło·pca do si,pitala chLrurgicz. 
nego w Piekarach, gdzie ran_ 
nym na.rclarz.em zaopiekowali 
się lekairze-specjaliści. 

Wiele uwagi i w dyskusji I 
w podsumowującym wystąpieniu 
I. Sroczyńskiej poświęco-no spca. 
wom związarnym z ordynacją 
wy>bo.~czą, pra,ktyką pracy Sej_ 
mu i jego i.ni>cjatywą ustawo­
dawczą. I. Sroczyńska przedsta. 
wiła stan przygotowań Zilllierza­
jącycll do u.regulowania nai­
istotmiejszych spraiw podnoszo­
nych w dyskusji. Podkreś!Ua 
duży udz,ial pracowników łódz_ 
kiej 6łużby zcLrowia w rea·liza_ 
cii pro·~ramu mającego na celu 
przemianę naszego miasta, wa. 
runków żyoia jego mieszkań. 
ców. (er) 

+ Wystąpienie Kurta Waldheima 
+ Przemówienie A. Roszczina 

•Szejk Mudzibur Rahman 
przybył we wtorek do 
Związku Radzieckiego z pię· 
ciodniową wizytą oficjalną, 
Premierowi towarzyszy mi­
nister spraw zagranicznych 
Abdul Samad i osiemnaście 
innych o.!iobistośc:i-specjali­
stów w zakresie gospodar­
ki, finansów i handlu. 

Obrady koni erencji 
rozbrojeniowej l\IRD 

WE WTOREK W PALACU 
NARODÓW WZNOWIONE ZO­
STALY OBRADY KOMITETU 
ROZBROJENIOWEGO. 
Przemawiając na otwarciu se­

sji komitetu, k;tóry w roku 
bie-lącym obchodzi swe d1!eslę­
ciolecie, sekretarz generalny 
ONZ, Kurt Waldheim podk~~­
ślil pozytywne wyniki działal­
ności komitetu w dziedzinie o· 
pracowania międzynarodowych 
porozumień rozbrojeniowych. 

oraz wezwał Francję I Chińs'i:ą 
Repul>llkę Ludową, aby wlą­
czyły się do obrad Komitetu 
Rozbrojeniowego. 

We wto•rek przemawiał także 
przewod•nlczący delegacji ra· 
dzieckiej, A. Roszczin, któ:y 
podkreśli1, że rozwiązanie pro· 
blemu ro-zbrojenia ma doniosłe 
znaczenie dla zapewnienia po­
koju J bezpieczeństwa narodów 
oraz zwrócił uwagę na koniecz­
ność rozładowania na.pięcia na 
kontynencie europejskim. 

Iłowa moneta 
20-markowa 
z dniem l maroa br. włączo­

na zostanie do obiegu nowa 
moneta NRD wartości 20 tna· 
rek z podobizną Fryderyka 
Schillera na jednej stronie i 
stylizowanym godłem państwo­
wym na odwrocie o średnicy 
33 mm i wadze 15 aramów. Omawiając doniosłe zadania 

stojące przed komitetem - ta· 
kie jak całkowity zakaz da- r-------------------------------
śwladczeń z bronią nuklearną 
i zakaz broni chemicznej, K. 
Waldheim przypomniał. te 
Zgromadzente Ogólne NZ na 
swej ostatniej sesji poświęcilo 
wiele uwagi problemom roz­
bt«>Je11ia i po-W7.ięło kilka u­
chwal w tej sprawie. Do naj­
ważniejszych z tych uch .ival 
należy rezolucja w sprawie 
zwołania ogólnoświatowej kon· 
ferencji rozbrojeniowej . Byłoby 
pożądane, aby ta konferencja 
została zwołana Jak na7szyb­
c1eJ. K. Waldheim zaapelował 
o rychłe o·slągnięcle poroz..1· 
m;enla w sprawie zakazu do· 
konywa.nia podziemnych do· 
świadczeń z bronią nuklearną 

Odznaczenia 
pońslwowe 
dla pracowników 
OSM 
Z okazji odbywającego się w 

Wanszawie y K;rajawego Zjazdu 
Delegatów Spółdzielni Mlecza,r_ 
skich - 29 lutego w salach 
Rady Państwa _odbyła się uro. 
czystość dekora.cji odznaczenia. 
mi państwowym;. g·rupy zasłu­

żonych pracowiniików i d-Liala­
czy spółdzielczości mlecza.r.skiej. 

M. i.11. Krzyż Oficerski Orde­
.ru Odrodzenia Polski otrzymał 

OUsław Kwieciński - emeryt, 
b. prezes Hiady OSM w Uuń­
s•k>iej Woli, zaś Kirzyż Kawaler. 
sk.i Orderu Odrodzenia Po-lsk·i -
Wlod'llirniera S~apiński naczeL 
nik wydi;iału lustra.tj! OCZSM 
w Lodzi. 

Armia libańska 
zo1ęło część ,,Folohlóndu" 

Agencja AFP donosi z Bejru. obecnej me rozpoczęty IS'ię żad­
tu, że po wyco~an·iu się w po- ne negocja<:je międz.y wtadz.ami 
nledziatek po poludniu wo-isk libańskimi a przywódcami pale. 
i1ll'aelskich z poludniowych ire- styńskiego ruchu oporu. 
jonów Libanu, armia libańska r---~----------­
:zajęla we wtorek część „Fatah­
Ia.nc:!u" - ,rej001u położonego na 
stokach góry Hel1!llom, gdzie do­
tychczas komaindooi palestyń5Cy 
p05iadali swe bazy, 

Obserwato-rzy po.lityczni twier_ 
d.zą, że ukla.dy ka:Lrs.kJ.e, które 
zapewniaJy od roku 1969 obec. 
ność i .swobodę działania pa. 
lestyt'iskich orga.n•izaeji wyzwo. 
leńczych na terytorl.um Libanu 
są obecnie - jaJc się wydaje -
lowestionowaine przez .rząd u. 
bań.ski. Jednakże do ch'W'hli 

Nixon 
zloiy wizytą 
w NRF? 
W Niemczech za.chodnich mó· 

w! się o możliwości przyj-azdu 
prezydenta USA Rleharda Ni­
xona do Bonn. 

Rzecznik rządu Co.nrad Ahlers 
oświadczył w poniedziałek w 
Bonn, że Amerykanie mają ta­
ki plan,_ ale nic konkretnego 
nie mozna jeszcze powiedzieć 
na ten temat. 

Za uodnleniil 
drobnej wytwórczości 
usług i rzemiosła 

W Wydzip.le PropagandYi Pr.a• 
sy i Wydawnictw KC PZt>R1 
odbyło się 29 lutego kolejne, 
pośw~ęcone problematyce eko• 
nomloznej, spotk.a.nie z dz.len· 
ndkaNami prasy stołec7Jllej 1 
terenowej, któr~mu przewodni· 
czyi WIESŁAW BEKI - I z-ca 
klerowmka Wydzlalu Propa· 
gandyi, Prasy .i Wydawni~ 
KC. 

Tym razem dyskusja skon~ 

centrowała się wokól za.gadnleń 

drobnej wytwórczogcl; ustur l 
rzemiosła. 

Ak>tualną sytuację w tej dzie· 
dzlnie i per·spektywy jej roz. 
woju przed.sbawll przewodnlc-zą· 
cy Komitetu Drobnej Wytwór· 
czoścl - Jerzy Kusiak. 

Z pomocą pospieszył ra~ownik 
GOPR, lekacz-chiru.rg Rysz.ard 
Gerbe-, który iałożył opatru. 
nek. Przedstawic'.ele beS:kldi.kiej 
grupy GOPR wezwali do akcji 
ratunkowej helikopter z kato_ 
wbckiego pagotowia lotniczego, 
gdyż o innym transpo.rcie - .z 
uwagi na ciężki .st.an chło-pca -
nie było mowy. 

1111111111111111111111111111111111IIIIllJ1111111111~11111111111u1111111111111111111111111111u11111111111111111111 Fabryka zega· 
rów w Rosto.vie 
nad Donem spe­
cjalizuje się w 
produkcji budzi· 
ków. Tegoroczne 
plany przewidu­
ją wyproduko­
wanie 3 milio­
nów budzików 
różnych typów, 
z tego 1,1 ml· 
liona na eksport 
do 59 krajów 
świata, m~ in. 
Anglii, Francji, 
NRF, Szwecji i 

.In. Na zdjęciu: 
jeden z nowych 
wzorów budzika 

Mairka ułożono na specjalnym 

Harrison George 
ranny -

Jeden z członków byłej gru· 
py Beatlesów, George Harrison 
I jego żona, modelka Pattl 
Boyd, zostali ranni w ponie· 
działek wieczorem w katastro· 
fie samochodowej na autostra· 
dzle w pobliżu miejscowości 
Maidenhead niedaleko Londynu. 
29-letniego piosenkarza-gitarzy­
stę, który doznał ran ciętych. 
po udzieleniu mu pomocy le· 
karskiej przewieziono do d~­
mu. 27-letnla żona z-ostała za· 
c:r~mana w Pl'YW&Ule! ~lnice, 

"tlontljda istniała ';t 
pobliżu Kretg 11 UJ 

W 
lelki entuzja21m wśród 
archeolo·gów wywoła· 
łY ostatnio niezwykle 
znaleziska na nle­
wie!kiej wyspie San­
toryn (Thera), leżą. 

cej na Morzu Sródziemnym, 
niedą.).eko K.rety. 

TygM.nik „Times" opisując 
historię wyspy, powołuje się na 
opinię dyreltlora greckiego de­
partamentu zabytków, prof. 
Spyridona Don Marlinatosa, któ­
ry stara się wyjaśnić tajemni­
cę upadku cywilizacji minoj­
skie.i sprzed 3500 lat. 

Wyspa Santo"ry•n ma kształt 
a!eNill i ota<:n :& irHCb ~on 

lagun~. której obwód wynosi 
55 km. Pośrodku laguny znaj­
dują się dwa cza.rne pagórki 
dymiącej Jawy - Nea Kamen! 
i Palaia Kamen!. 401JO lat temu 
wyspa Santoryn stanowiła po­
jedyncty masyw górski, niemal 
ideaLnie okrągły. Ja·k twierdzą 
archeolodzy, była ona wówczas 
siedllslclem wysoko rozwiniętej 
cywilizacji. Ludność tamtejsza 
umiała np. uodparniać kamien­
ne domy na wstrząsy podziem­
ne: w złącza wsuwano drew­
niane kolki, aby w ten sposób 
zwiększyć elastycmość kon-
strukcji: Santoryjezycy upra-
\0. 'lłt.li o.liwk:i i ~ci.all i llicll 

oliwę. Wytwarzali też ceramtkę 
podobną do tej, którą odnale­
ziono w Knossos na Krecie. 

Jednak najbardziej zdumiewa­
jącym dziełem starożytnych 
wyspia.-zy są ich freski. Swym 
pięknem przewyższają bez wąt­
pienia wszystkie inne odnale­
zione dotychczas w rejonie Mo­
rza Sródzlemmego. Od słyinnych 
fresków z Knossos są delikat­
niejsze, odi;naczają slę też 
większą dynamiką. No-we od­
krycia ukazują nam cywilizację 
epoki brązu w chwili jej szczy. 
towego ro7-kwitu, . 

pamiątkowy 
„klucz do mia· 
sta Rostowa". 

CA!' - TASS 



Japońskie 
kredyty 
dla ChRL? 

N I X O N.• „H1e zawarł~m. ża~nyc~ tajny.eh 
• porązum1en z Ch1nam1" 
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PREZYDENT NIXON PRZYBYŁ -WCZORAJ O GODZI­
NIE 3.15 CZASU WARSZAWSKIEGO DO W ASZYNGTO­
NU, KOŃCZĄC W TEN SPOSÓB SWĄ PODRÓŻ DO 
CHIN. . 

Rząd Japoński zezwoli! na u­
dzielenie oficjalnych kredytów 
ChRL, w nadziei - jak pisze 
Agencja Reutera z Tokio - iż 
doprowadzi to ero rozpoczęcia 
ofi<e jalnych rozmów na temat 
normalizacji stosunków między 
obu krajami. 

Po wylądowamu w ba,71ie lot.. 
ni.czej Andrews pod Waszyng_ 
tonem, gdz,ie powotany za.stal 
przez członków gabinetu I Inne 
wysokie osobi5toś<:i, prezydent 
zlożyl oświadc;oenie, twierdząc 
m. in„ że w czrusie roi.mów z 

przywódcami chiń.Slkimi „nie za­
warł ża.Qnych tajnych por<YL.U­
m:eń z Crunami", a wyniki je_ 
go raz.mów „<>twierają „ nową erę 
pokojowych .lwntaktów z ChRL". 
Zda.niem Nixona porozumienie 
osiągnięte .L. pnywexlcami chiń_ 
skiim.i „nie odb1je ,się ujemnie 

Rzecznik rządu ja.pańskie.go 
ośw.iadczył we wte.rek, że od­
tąd bank jrupoński „Export -
Import" upoważniony został do 
wypłacania długoterminowych, 
niskooprocentowanych krejy­
tów o ile ChRL zwróci się z 
prośbą o takie kredyty. 

, na zobOwiąza.ni.ach Stanów 

• • 
Trzęsienie 
w Tokio 

z1em1 

Mała ,,przepustowość'' 

sqdó\v włoskich 
W plerwszym roku po wpro­

wadzeniu ro.zwodów we Wlo­
sz,ech sk()!'zystalo z nowego u­
stawodawstwa 26 tys. ludzi, 
przy czym byłoby ich 100 tys. 
gdyby niezbyt moala „przepu­
stowość" sądów. 

Oficjalne dane wska1Zują rów­
nież, iż nastąpił 15-proc. wzrost 
wniosków o separację. Usta­
wodawstwo przewiduje bowizm, 
że dla uzyskania rozwodu mał­
żonko·wie muszą przeżyć 5 lat 
w separacjl. 

i w łładrenii 
Z poniedziałku na wtorek cen­

traln,y rejon Tokio nawied7.lło 
1!l'zęsienie ziemi. Mieszkańcy sto_ 
licy Japonii powialdają, że było 
to najsilniejsze trzęsienie od 
wielu lat. Siedem na.stępujących 
po sobie wstl:'Ząsów sejsmicz­
nych flrwalo i min. i 30 .sek. 

Agencja metorologiczna zano­
towała, że siła wstrząsów WytlO­
sila 4 st. na siedmdostopnimvej 
skali japońskiej. 

W Nadrenii w pobliżu miasta 
Heidelberg a.pai·a:ty sejsmogra­
fic•me zarejesbrowały t"'Zęsienie 
ziemi o dość dużym natężeniu. 
Ofiar w ludziach, ani szkód ma­
terllnych nie zanotowano. 

M 
ówl0010 najc'Zęśclej - wczasy s<>bot.nolo-nledzielne, 
po co, ozy to <"llwycl? Okazało się, że clnvycil& 
i jak wykazała praktyka właśnie wśród łódzkich 
robotników I ich rodzin. Przykładem jest niedaw­
ny, bo w ubiegłą s<>botę zai<nicjowany przez 
„lnstal" I FWP wyja.:d 51-os<>bOwej grupy wła­
snym autokarem tego przedsiębi<>rstwa na dwu­
niowy wypoczynek świąteczny do Spały, 

Była to wyprawa pionierska - I jak się okazało w roz­
mowach z robotnikami - całkowicie udana. Już następnego 
dnia, po p<>wracie, do rady zakładowej zaczęły napływa<; 
zgłoszenia na następną tego typu imprezę. Zainteresowania 
tą formą wypoczynku za<"zęly przejawiać równie:! pracOW· 
nicy ilnnych lódzkich przedsiębiorstw. Teraz więc chodzi 
o to, aby nle .skończyło się na tym Jednym tylko bezpre-

Nasz komentarz 

Udunn inicjulywu 
dolej? • • 

I CO 
cedensowym niedziełno-wypoezynk<>wym turnusie. Aby 
słus:mta i tak potrzebna mieszkańcom naszej nie najzdrowszej 
Lodu ilnicjatywa zyskała sobie sza.nsę kontynuacji. 

Apel ten adresujemy nie tylko do FWP, który oprócz 
Spały nie dysponuje innymi pobliskimi ośrodkami wczaso­
wymi, ale i do łódzkich Instancji zwjąz.kowych - WKZZ, 
zarządów okręgowych związków brantowycb, a.by zabrały 
się do zorganizowa.nia ludziom sobotnio-niedzielnego relaksu 
w niektórych, choć częście>wo przystosowanych do tego, 
ośrodkach zakładowych. Mamy też nadzieję, że Woj. Biuro 
FWP w Lodzi, mimo pewnych kl<>potów związanych z pro­
wadzenl<mi tej nowej formy wypoczynku, nie wycofa sli: 
z podjętej przez s.ieble Inicjatywy, Potrzeh<>m łodzian w .su­
kurs po'\\<lnny też przyjś~ I lnoi turystyrzno-wcza.sowl pro­
fesjonaliści, jak np. P.TT-K, które rownież dyspo.nuje wła­
snymi obiektami wypocz;y.nkowyml. 

ZJecifnGCZOlllYOh WOlbec inmych 
klrajów". 

„Glównym celem tej podróży 
- oświa.dc.zy! Nixon - bylo na­
wiąza.!l!ie kOlllta~row z ChRL i 
cel ten za.stal osiągnięty". 

Pocl•róż Nixona jest g!ów:nym 
tema.i.em doniesien prasy za_ 
choaniej, przedmio tem oświad­
creń z.e tStro.ny pCJGz,cz,egółnych 

rządów zruin.teresowanych jej 
wyinilkaml oraz tematem .ro21tnów 
l.Irformacyjnych, ja.kie pr.zep.ro_ 
wadzą w stollcach 11 klra.jów· 
azja>ty>ek'ich dwaj wysocy uivzęd­
nicy amerykańsey - podtSekre­
tar.z stainu Marshall Green i 
czlonlik Kraj<>wej Rady Bezipie­
cz,eńs~wa Jolm Holdr~dge. Swo­
je wojaże rozpoczęli od Tokco, 
gdzie poinformowaJ.i J:Cząd Ja­
poński o przebiegu i wynikach 
wizy.ty Nixona w Chinach. Mi­
nister spraw 2.lhgrankzmych Ja­
pcmli , Takeo F'uik;uda oświad­
czył, że Struny Zjednoczone za­
pewndły rząd ja•pOński, iż na~ 
dal będą bronić Tajwrunu, po­
niewa.ż wyco:f!llllle się Ameryka­
nów z tego rejonu nie zmnieJ­
szy w sposób istotny potęgi 

· amerykańskiej w teJ części 
świata. 

M!ini ster spraw :zagrrunicmych 
reżimu seulskiego wy.raz.il w 
im.Leniu cząd.u „wdzlęczn<>ść dla 
Stanów Zjec!Jnocz0111ych, że w 
komunikacie końcowym nie 
ustąpiły ze .swego stanowiska w 
kwestii Jroreańs·kieJ", 

Rząd kanibodżański wYraz;ił 
swe „zadowolenie" ·z opubliko_ 
wainego komunLkatu amerykań_ 
ska-chińskiego·, zaś Australia 
wyraziła chęć wznowiLenia ro­
kowań z Chinami w celu n<>r­
mali.za,cji stosunków międ·zy 
obu kirajami. Premier Australii, 
Wil1'ia.m Mcmahon wyraził 'PO­
gląd, te spotkanie Nixona z 
Cz<>u En-Jajem nle wyw-oła żad_ 
nyeh za.sadniiccych z.mian w PO­
ldtyce za@ranicznej USA, ani 
Chin. „ „ „ 
Amerykańskie pLsmo ;,Avia­

tion Week" sądZi, że jedną z 
konsekwencji wizyty prezynein­
ta w Chinach będzie wstrzyma­
nie lotów wywiadowczych sa­
mol-Otów amerykańskich nad 
Chinami. 

POGO O" 
Dziś zachmurzenie duże z mo­

żliwością większych przejaśn1ct'l. 
Okresami niewielkie opady 
mżawki. Rano i w nocy mgły. 
Tempera.tura maksymalna ok. 
plus 4 stopnl c. Wiatry słabe 
z kierunków zmiennych. 

Jutro pogoda I temperatura 
bez większych zmlan. 
Dziś slo1\ce zajdzie o 17.21, 

a jutro wzejdzie I 6.27. 
(Imieniny: Albina i An·toni­

ny), 
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Sukces eórników 
„Lubina•• 

Górnlcy I budownicze.wie ko­
palni miedzi zobowiązali się do 
ima.cznego skrócenia termin u 
osiągnięci.a pełnych zdolności 
wydobywczych w k-Opainla.ch 
„Lubin" i „Polkowi.ce", co spo­
wodowało spiętrzenie zadań i 
podwyższenie bieżących planów. 

Mimo to gómicy ko0paln1 „Lu­
bin" zameldowali o przedter­
minowym wykoinanlu lutO'Wych 
zadań. M. In. realizację planu 
miesięcznego zalrnńczyła załoga 
Lubińskiego Zakladu Przeróbki. 

Dzięki temu k<>palnla „Ul­
bin" dosta.rczyla w lutym go­
spodarce dodatkorwo 260 ton 
meta·lu w kcmcentra.cie. 

KAIR. - we wtorek po po· 
łudniu roZlpoozęła si ę w Dz1d­
dzie (Arabia Saudyjska) trze­
cia konferencja mlni&trów spraw 
zagran1c:11nych krajów muzuł­
mańskich, z udziałem ~10 dele­
gatów reprezentujących 30 
państw. 
PARYŻ. - W poniedzlałek w 

+ O godz:. 7.45 klLarowca „Sta­
ra" 25-16 IB potrąci! na uł. Ki­
lhiskiego 243 Lesz.~a L. 1. 27 
zam. w Ko.nsLantyn'bwie przy pl. 
Woln<>ści 46. Doznał om rany 
Uucwnej głowy 1 p.rzebywa w 
Pogotc.w1u. 
+ O godz. 13.00 39-letnia Ge_ 

nowefa L. (Wschodnia 26) wpad­
ła na ul. Nowo.tki przy Ws.chod. 
niej pod „żuka" IT 44-67 dozna­
jąc stłuczenia klatki piersi-Owej. 
+ O godz. 15.55 na ul. Woj­

ska Polskiego przy Strykow_ 
ski ej samochód d<:ża.rowy 
„Maiz" ew 02'62 SPO•WOd-OWal 
.zderzenie z „W-wą" IO 70-30. 

+ Okol-o gexlz. 18.30 na ul. 
Strykowsklej przy Rogowskiej 
samochód ciężarowy potrąc'.I 
przechodzącego przez jezdnię 
9-letn i ego Piotra Osińskiego. 
Chłopiec w stanie bar..cizo cięż­
kim przewieziony został do 
SzpLtala im. Korezaka, 

Swiadkowie tego wypadku 
pro·szeni są o zg!oszen.:e się do 
WI(RD .<'40 , W Lodzi, (ul. W!. 
Bytomskiej 60, p. 17, tel. 516-62). 

(CIS) 

Kukułeczka płaci „. 
za pięć trafień zwykłych z! 
2.400, za cztery trafienia pre­
m bowane zł 215, za cztery tra­
f lenla zwykle zł 115. za trzy 
tra!ienta premiowane zł 20, za 

· trzy trafienlia zwykle zł 10. 
Na glówną wygrani'\ w b l eż11-

cej grze przypada ponad 300.0ao 
złotych. 

51 mln zł deuiizowqch 

Polsko-radziecka 
• wym1an<;1 

handlowa 
Milnistrowie ba.n<llu wewn~t'lz,nego Polski I ZSRR - ltd• 

ward Smajder i Ale!ma.nder Sbrujew podplsall w Ma&kwi• 
protokól o wymianie towarów rynll;owych na 1972 roki 
który przewiduje, że obroty między m1'nisterstwami !}an• 
diu wewnętrznego P.olskl 1 ZSRR wyniosą w tym rol't.1 
51 mln złotych dewizowych. 

Nasz handel otrzyma ze 
Związku Radzieckiego m. 1.n. 
herbatę, klonserwy rybne, szam­
pan, dywa.ny, zegarki., swpery, 
spr,zęt fotograficzny, lodó.vki, 
artykuły papiernicze I mydło 
toaJetowe. 

W zamian polski hanclel W·?­
wnętrzny dostarczy na rynek 
radzieckl, m. Jn. konfekcję, 
różiae tkaniny, powlę~szaJniki, 

godzinach wieczornych doszło 
w Pruryżu znów do gwałtow­
nych .Lncydentów wyw-olanych 
przez ugrupowania lewackie. 
Interweniowała policja trancu­
ska. 

NOWY JORK. Kierowni-
ctwo amerykańskiej komiajl 
kosml,cznej NASA odroczyło 
po ra.z drugi - na czas nle­
okreśio•ny - s~art amerykań­
skiej sondy kosmicznej „Pi0-
nier", która m!.ała dotrzeć w 
rejon Jowisza. 

KAIR. ł Pailestyńczycy, 
których spra•wa toczy się przed 
egipskim Sądem Bezpiecze1\­
stwa Palli;.twowego za zam0r­
dowanie premiera Jordanii, 
Wasfi Tella :w·sta.ii we wtorek 
wypuszczeni na wolność za 
kaucją w wysokości 1 ~ys. 
furutów egipskich. 

WASZYNGTON. - Rzecznik 
pra.sowy Bialego Domu, Ziegler 
poi.nformowal, że . na za.prosze­
nie premiera ChRL Cwu En­
iaja udadzą się z wizytą do 
Pekinu senatorzy - Mike Man­
sfield i Hugh Scott. 

maszy,ny do szycia,, nar~ędtia 
ślusarskie, lrosmetykl, sptzęt 
sportowy i meble. Ponadto od­
bywać się będzie wymiana ·a· 
sortymentowa różnych tkan;n. 

Wiedeń 

Kra dziel 
1ilO ke trucizny 

w Austrli ogłoszono alarm 
w związku z za1ginięciem dwóch 
zbiorników zawierających po 
100 kg bardzo trujące·j sub&tan• 
cji chemicznej. Zbio~niki 1e 
zagtnęly tydzień temu w trak­
cie transportowmla :heh t: Gra• 
zu do Salsb11>rga. 

Rzeczoznawcy twierdzi\, ta 
ilość tej substancji wystarczy­
łaby do śmiertelnego zatru~i• 
miasta l!C2ącego 100 tY•· 011oó. 

Z proce~u 
Euvenii Pol 

Wczoraj w dalszym clĄl!ll 
składali zez.nania świadkowie o• 
skarżenia . Zezmania dotyczyły 
m. Ln. faktów bicia wi-:tniarek l 
polewania ich wodą oraz innych 
a.któw brutaln-0ści„ Poza tym 
wiele opisów dotyczyło okoli<ez­
n-0śc~ gromadzenia materiału 
na temat historii oboozu, sp.it­
kań organizowanych przez 
ZBoWiD i !•onych wydarzeń 
te>wa.rzyszących poczynaniom 
bylycb więżniów, w celu ujaw• 
nienia pełnej prawdy o mar• 
tyrolo·gii małych więźniów o• 
bozu przy ul. Przemysłowej. 

Dziś zeznawać będą ostamJ 
świadkowie oskarżenia, a na-

N 
• stępnie sąd zajmie stanowisko 1emen wobec wruosków złożonych 

przez prokuratora 1 obronę. 
(Tar.) 

wyqrał proces 
K .k T k '' 29 lutego przed Sądem Powia-

towym w Rad-omsku zakończył omun1 at" ot a 
się wielo.kr<>t.nie od1raczany pro. 
ces o zni.es!awlemie wytooezo,ny 
przez Czesława Wydrzyckiego -
Niemena przeciwko a.utorowi in_ 
formacji w „Gazec!e Radom­
sz.czaiislcieJ", w której krytyko­
wał on niewlaściwe zachowa­
nie się rurtysty podczas wysf!l­
pów w Radomsku. 

Po zat>cn:naniu się z o.plniaml 
św>adków, które nie potwierd?j­
IY zarzutów zawrurtych w infor­
macji sąd postanowił umorzyć 
warunkowo postępO>Wanie wo­
bec autora a;rtykutu - Roona­
na Cleleck.iego, zasądzając go 
jednruk na zwr<>t ko.sz.tów pro­
cesu oraz zobowiązując C'Jo za­
mieszczenia odpowiedniego spro-, 
stowania na lamach „Gazety 
Radomszczańsk i ej". WyroJc: nie 
jest prawomoc:ny. 

W zakładach piłkarskich z dnia 
26 lutego 1972 r. stwierdzo·no: 

1 rozw. z 13 tratieniami -wy. 
g.raina 328.257 zł. 

57 rozw. z 12 trafienla!'Oł 
wygrane po 5. 758 zł. 

931 rozw. z 11 flrafleniami 
wygrane Pl> a;;2 u. 

8.392. r<nw. z lll t.r.atieniami 
wygrane po 39 „L 

• * • 
W układach Toto-Lotka ~ 

dn ia 27 lutego 1972 r. stwierdw­
no: 7 rozw. z 6 trafieniami -
wygrane po 423.41>1 z!; 9 .rozw. 
.z 5 traf. prem. - wygrane po 
329.312 zł; 553 roiw. 2 5 trał. 
zwykl. - wygrane po około 
7.000 zł; 28.048 rozw. z ł trafie­
niami - wygrane po 176 u; 
425.761 roZ!W. z 3 tratieniami -
wygra.ne po M zł, 
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Trzeba 
, 

wygrac cztery mecze, Badmintoniści chcą być olimpijczykami Turniej w Lodzi 

sprawdzianem kadry 
szczypiornislów 
przed wyjazdem 
do HJszpanil 

ażeby zostać mistrzem 
W centrum zainteresowan'a 

łódzkich kibiców z.najdowa!y się 
w ubie!lłym tygodniu dwa spot­
kania ekstraklasy koszykarek w 
Krakowie Wisla - LKS. J~.k 
wiadomo, łodzian~ przegrały 
oba te mecze. nadal jednak· la­
cllowały na!C! wiśiaczkami prle­
wagę w tabeli, już tylko jed:v:­
punktowa. ale oczywiście jej 
utrzymanie przyniesie LKS LY­
tuł m!strzowskl. Do końca roz­
grywek łodziank.j muszą wygnć 
cztery mecze: w najbliższą so­
botę i niedzielę w Lodzi z K 1-
rona I za dwa tygodnie w Pn­
:1Jnaniu z Lechem. Pokonan;P 
obu tych drużyn leży w mo:i:ll­
wościaclł LKS. 
Poprosiliśmy trenera koszyio­

rek LKS lnż. J. żylińskiego o 
ocenę l<ra•kowskich meczów. 

- Jestem zadowolony z po­
stawy moicb podopiecznych w 

Krakowie. W pierwszym mec-.u 
oraz w I części drugiego spot­
kania LKS pokazał wysoką kla­
sę. W sobotę jeszcze na dwiP. 
minuty przed końcem prowa­
dziliśmy, jednak bardziej rut~·­
nowane przeciwniczki potrafiły 
się w tych ostatnich minutacn 
zmobilizować i wygrać. Dru­
giego meczu moje dziewczęta 
nie wytrzymały nerwowo. 

Potwierdzeniem tych słów 

niech będzie fakt. że krakowskn 
publiczność oglądająca oba spot­
kania była podzielona - na d"­
pingujf\cą Wisłę i„. na kibicu. 
jącą LKS. Zresztą po meczach 
zebraliśmy masę gratulacji. 
Sprawa tytulu jest nadal otwar­
ta i zapewniam, że zawodniczki 
dołożą wszelkich starań, by tv. 
tul mistrza Polski przypadł •m 
w udziale - kończy J. ŻYilń­
skl. (ms) 

W~cemBstrz świata 

P. Kurczewski (Budowlani) 
wyst~pi w Lodzi 

Niezwykle atrakcyjnie zapo­
wiadają się mistrzostwa okręgu 
łódzkiego w zapasach styl .vol­
ny. Rozegrane one zostaną w 
najbliższą sobotę i niedzielę 4 
i 5 bm. w sali przy ul. Zakąt­
nej 82. 

Po raz pierwszy po powrocie 
z wojska wystąpi przed !ódz­
ką publicznośdą wicemistrz 
świata Paweł Kurczewski (Bu· 
dowlani). Również zobaczymy 
ubieglorocznego mistrza Polski 
Jana Wypiorczyka. Oprócz tych 
dwóch zawodników startować 
będą członkowie kadry olim­
pijskiej: Wasiak (Budowlani), 
Cieślak, Gawrysiak, ll'lisi~.k i J. 
Kropp (Boruta, Zgierz). Prze-

widziany jest udział zawodni­
ków z następujących klubów: 
Budowlani, Boruta, Jutrzenka, 
Warta, LKS, Piast Sieradz. 

Ostatnio zawodnicy łódzcy 
walczyll w Zakopanem na in­
dywidualnym pierwszoligowym 
turnieju. z zawodników nas."-„ 
go okręgu pierwsze miejsca 
zajęli tam: waga do 68 kg - 1 
Cieśla.ft (Bo.ruta), wa.ga do 82 
kg - Wypiorczyk (Budowlani), 
waga do 90 kg - Kurczewski 
(Budowlani). 

Dl'u2ynowo: 1. Stal Rzeszów 
- 220,5 pkt„ 2. GKS Tychy - , 
149,5 pkt„ 3. Gwardia - H7 pkt.! 
4. Budowlani - 108 pkt„ 5. Bo· . 
rut~ - 94 pkt. ~ . 

Z DZIENNIK t.0DZK1 Dl 51 (7332l 

Badminton jako sport ist­
nieje od 1877 r. - kiedy to 
w Anglii powstał Bath-Ba<l­
minto Club. Była to pie'I'W­
sz.a organizacja badmintona. 
która opracowała szczegół"Owe 
przepisy tej gry, z niewielki­
mi zmiana.mi obowiązujący­
mi do dzisiaj. 
Międzynarodową Federację 

Badmintona (I. B. F. - In­
ternational Badminton Fecle 
ration), utworzono w 30 l:i.t 
później. 

Obecnie I. B. F. skupia '18 
związków członków sta­
łych i 11 tymczasowych. We­
dług statystyk I. B. F. 
związki krajowe zrzeszają i.­
ktualrnie 600 tys. za wodni­
ków, uprawiających czynn;e 
tę dyscyplinę sportu. Najwię­
cej zawodników, bo ponad 
200 tys. zarejestr-0wa1nych je:,t 
w ZSRR, 80 tys. w Anglii, 60 
tys. w Indonezji, 46 tys. w 
Danii. 

W P-olsce też pootuluje się 
powołanie związku badmi)l­
tona. Dyscyplina ta powsta­
ła u nas w 1959 r. Kieruje 
nią społeczna sekcja badm:n­
tona przy ZG TKKF. 

O rosnącej pop11larności te­
go sportu świadczy najlepiej 
fakt, że kiedy 4 wrześn:a 
1972 r. podczas Olimpiady w 
Monachium siatkarze będą 
mieli dzień przerwy w tur­
nieju olimpijskim, wówcza• 
z g-OŚciny w hali sportowej 
Oberwiesenfeld skorzystają 
przedstawiciele badmintona. 
aby po raz pierwszy zapre­
zentować tę dyscyplinę spor­
tu działaczem olimpijskim. 

Trudno przewidzieć czy ów 
po.kaz -przyczvni się do uto­
row~nia rlro:<!i tej dyscypJ:n:<' 
sportu już na Jgrzyska Olim-

pijskie w Montrealu, ale C1~­
lem jego jest wykazanie, że 

badminton zasługuje na włą­
czenie do Olimpiady. 

• Gdzie trenować łyżwiarze? ma Ją 
„Przegląd S.portowy" zamieś­

cił ciekawy artykuł trenera 
koordynatora Jyżwi,arzy figuro­
wych p. Afl.!lY Bu.rsche-LtncLne­
rowej. 

~~~~~~~~~~-! 

w sk11ócie 
MOSKWA. - Sukcesem m~1-

dY•Ch pilkarzy Jugosla wii za­
kończył się w Aszchabad~ie 
międzynarodowy turniej junlo­
rów. W finałowym meczu Ju­
§osłowianie pokonali II repre­
zentację Zwią;r.ku Radzieckiego 
l :O (O :O). 

Pojedynek o trzecie miejsce 
NRF - NRD zakończył się mi­
mo dogrywki remisem 1 :1. Lep­
SZY'IT!i egzekutorami rzutów 
karnych okazali się piłkrune 
NRF (3 :2). Piąte miejsce zająl 
I ze.spół ZSRR po zwycięstwie 
4 :1 nad Wl}grami. 

BERLIN. - Przebywający w 
NRD piłkarze Górnika Zabrze 
rozegrali we wtorek w Lipsku 
kontrolne spe>tkanie ' miodzie· 
żową reprezentacją . NRL. Meo1 
przyniósł remis 2 :2. Do prze­
rwy prowadzili gospodarze 2 :O. 
Bramki strzelili: dla Górnika 
- Wiloze.k (63 min.) i Szołtysik 
(70); a dla gospodarzy - Pom­
merenke (li) i Streich (26). 

JAUNDE. w kolejnych 
ćwierćfinatowych spotkaniach 
piłka.rskieg·o pucharu Afryki. 
Kenia zremisowała z Togo 1 :1 
(1 :O), a reprezentaC'ja Mali zre­
misowała z Kamerunem rów­
nież 1 :1 (1 :O). Z grupy „A" 
ty.eh roz!}rywek do półfinałów 
za,kwalirk.owaly s i ę reprezenta­
cje Kamerunu i Mali. 

Autorka szczerze pisZe o po-
,ważnych kłopotach istniejących 
w tej dyscy.plinie sportu. Wy­
chodzi ona z założenia, że za­
wodnik chcąc zdobyć szczytową 
formę, powid1ien trenować 
dziennie najmniej 4 godziny. 
Na.suwa się pyta.nie, gdzie ma­
ją trenować zawodnicy? 

Wierny, że z l-0dowisk na­
.szych korzysta.ją przede wszy­
skim hokeiści. Ponadto jakieś 
prawo do rozwijania akcji re­
kreacyjnej powi!l'lny posiadać 
ognL~ka TKKF. Słowem dla lyŻ­
wiarzy brak jest godzin i miej­
sca. 

Ja·k rozwiązać ten problem? 
Nie trzeba przy tym zapomi­
nać, że łyżwiarze to nie piłka­
rze. Muszą oni alb.o uczyć się, 
albo pracować zawodowo. O­
sobnym problemem jest zagad-
nienie iaangażowania dosta-
tecz,nej ilości wykwalifikowa-
nych trenerów. 

A jednak łyżwiarstwo nasze 
czyni post~py i zdobywa coraz 
więcej zwolenników. Posiadamy 
wyjątkowo uzdolnioną młodzież. 
Być może, że problemy te zo­

staną rozwiąza,ne z chwilą, gdy 
przybędzie nam w najbl!ższym 
czasie jeszcze kilka sztucznych 
lodowisk. Mówi siE; głośno o 
śmialych p·rojektach Inwesty-
cyjnych działa-czy sportowych 
Lodzi. Obojętne czy lodowisko 
powstanie przy Pała.cu Sporto­
wym, na LKS, czy też na 
Zdrowiu - by-Je powstało ono 
ja:k najprędzej i żeby przynaj­
mniej częściowo rozwiązaine zo­
stały narasta1jące coraz ba.r­
dzlej klopoty z p-rzeprowadza­
niem tremim~ów przez naszych 
uzdoln ionych l b~dw p.racowi-
tych lyż~a.rzy, '°) 

w najbliższy piątek, 3 bm. w 
hall przy Al. Unii 2 rozpocznie 
się międzynarodowy turniej w 
pilce ręc:11nej mężczyZln z u­
działem ml·odzietowych rep~e­
zentacji NRD, Szwecj.j i Polski 
oraz polskiej kadry seniorów. 
Po·czątek zawodów w piątek o 
godz. 18, a w sobotę I ndedzie· 
lę o godz. H. 

Lód:liki turniej będm mJal 
chara·kter ostatecznego spraw­
dzianu reprezentacji Polski s~­

niorów przed turniejem w Hl· 
szpanl!i. Jak wiadomo, stawką 

tych zawodów jest zakwalifik;)• 
wanie się do grupy ·szesnastu 
zespołów, które wystąpi!\ na 
Olimpiadzie w Monachium. W 
Hiszpanii Polska znalazła s!ę 

w grupie uD" wraz z ZSit..R, 
Wiochami 1 P<>rtugalią. Począ­

tek tego turnleju L5 bm. 

W zespole kadry narodowej 
za.baczymy pięciu łodzian: 
Szymczaka, Kuchtę, Krygiera, 
Wachowicza i Przybysza. (m) 

Zagłębie Sosnowi ee 
Start Łódź 0:0 

W towarzysk.nl meczu >pll.kl 
nożnei .l'O<zegr!llllym na stadionie 
ll~dOWY'fT! w SosnO>Wcu, mie;IB'C<>­
we Zruglębie po ciekawym me. 
cz.u zremdsł-owalo z.e Startem 
LMź o:o. Na wyró:!mienie za_ 
sługujl'\ Unie defe!l'liSywne obli 
zes.pol.:.w • 
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*· W poszukiwaniu miejsc wypoczynku dla 
łodzian * Do Tuszyna, Lutomierska i Aleksan-

44 miliony złotych 

Zobowiqzonie 
łódzkich budowlunych - --- -lżbietę, przepra<Szam pa.n- : 

nę Elżbietę SoU>tcz spo- : 
tyka.my w holu Teatru: §E 

: Muzycznego. Tea.tr i. li- : 
: te.ra.tura. są jej „Tronikiem". : 
: R~dti.na. państwa. Sowiczów : 
• tn.16?szk.a przy ul. Zerom.sk.ie- : 
: go. 'Aod :i.ce zatrudnieni sq ·w : 
: MZBM·Polesie. O.prócz Elżbie- • 
: f1J i rodzilców, dwu.:pokojowe : 
: mie'Szlva.nie zajmują jesxcze : 
: jej slostra I brat. Oboje stCLr- : E "~ od niej. Dziewczyna uc?y : 
• się dobrze, jest 11>kt1111>istkq : 
: szkoinego za.rz4d.u ZMS. Za: 
: dwa lata lrończy Tecnn!•kum -
: ~echa.niczne nr 3 i zamierza: 
: studiować na P.oLitechnice : 
: Łódzkiej. - • 

=· = 

drowa autobusem MPK 
Cyfry bywają bezwzględ ne. Przekonaliśmy się o tym 

wczoraj, przysłuchując się obradom prezydiów Miejskiej 
I Wojewódzkiej rad narodowych. W pierwszym punkcie 
porządku dziennego poJie dzenla rozpatrzono zagadnienia 
turystyki. Najwięcej kontr o wersji budził rozdział poświęco­
ny wypoczynkowi świąt~r znemu. Jak wykazują porówn'l­
nia, zap1>trzebowa.nie w tej dziedzinie stale rośnie. O ile 
w roku 1971 z te1ro rodla ju rekreacji skorzystało 1.200 tYs. 
łodzian, to według uza'a'I nionych przewidywań w 1975 ro­
ku liczba ta wzrośnie do 4.550 tys. osób. Przyjmując, 1•; 
w sezonie liczba pogodny eh dni waha się w granicach 
10, to bój toczył się o za bez pieczenie w każdym z tych lin! 
wypoczynku dla 45S tvs. osób. · 

B Niestety, perspektywy nito 
są zbyt różowe. Organlza,to""Y 
turystyki a takim powinien być 
Wojewódzki Komitet Kultury 

Fizy•cznej I Turystyki już w 
przedłożonym sprawozdaniu 
stwierdził, iż szanse realiza.!jl 
tego zamierzenia są praktyc,niP. 

żałoby zainwesto.wać 'kolosal'1e 
sumy. Sprawa przestaje bYc! 
opłacalna. 

MPK zgłosiło więc wniosek 
likwidacji komunikacji tramwa­
jowej w pierwszej kolejnoSci 
do Tuszyna. Dyskutowana jest 
obecnie sprawa czy tramwaJe 
wycofane zostaną z całej tra· 
sy, czy tylko z odcinka Lódt -
Rzgów. W następnej kolejności 
zlikwidowana ma być linia 
tramwajowa do Aleksandrowa, 
a jeszcze później do Lutomier­
ska. Tramwaje zastąpione będą 
przez autobusy. Innowacja ta 
ma zostać wprowadzona w 
przypadku Tuszyna do 1973 r. 
Ostateczne decyzje w tej spra­
wie zapadną w kwietniu. raki 
termin ustalił<> Prezydium. 

(kU 

Na a.pel Sekreta.ria·tu KC PZPR l Prezydium Rządu i w 
związku ze zbliża,jącymi się wyborami do Sejmu PRL, za­
łogi przedsiębio·rstw pouleglych Lódzkiemu Zjednoczeniu Bu­
downictwa podjęły łącmie zobowiązania o wa.rtości 44.366 
tys. złotych. 

Tak np. zaloga LPBM or 1 postanowiła przyśpieszyć o 2,5 
miesięcy budowę bloku nr 6, o 2 tygodnie bloku nr 7 i o 
6 tygodni bloku nr UO - wszystkie na Kuraku. 

Ponad 17 mlin zł - to wartość dodatkowej pracy LPBW 
„Dąbrowa", która w myśl zobowiązań załogi, zostanie zrea­
lizowana w blokach nr 4 l 5 na osiedlu c,.,erwony Rynek 
i blokach nr 3 i 7 na Zarzewie. 

Praeownia Projektów przedsiębiorstwa wykona prze<l ter­
minem dokumentację osiedla Dworca Chojny. 

„Mia.stopr<>jekt" plam produkcji roku 1972 przekroczy WY· 
kona.niem dokumentacji projektow<i-kosztorysowej wartości 
3 mln zl .przy nie zmienionym stanie zatrudnienia. 

(AP) 

- . = : - Gdy ro.d.zice z bra.tem ł • 
: siostrq szLi podcza·s ubiegłych : 
: wyborów glosować - zwierza : 
: nam się Elżbieta - ogamęla: 
: mnie nic?ym nie zCLSpokojona -
: ciekau,osć. Jak to jest? Ja.le : 
: czuje stę człowiek, który ma : 
: zabrać ·Qlos w sprawach pu„ : 
: bncznych. tak bezpo!frednio. : 
: W tvm roku mam teqo p.o„ : 
: smailcować. Ju.?: d?iś czuje: 
: tremę. Nie dlatego, źe bę1q: 
: na mnie pao~rzeć bnn; i nawnt: 
: nie dlateąo, ie po raz pferw~ : 
: szy. Zdaje sobie snra.wę z od„: 
: powiedzia.inośc! ja.ka snoczµwn: 
: na wyborca.eh. Bo vrzec1e~ : 
• wybie.rać będę w.raz ? lmnvmi: 

Międzyzakładowa 
przychodnia 
na Widzewie 

biorąc. żadne. Na przeszkodziP,..~---------~---------------------;-----------~-~~ stoi wiele czynników, często 

E p,rzy.szluch qo--S'h()'1arn.1 krrrjit : 
- K•niu. w którym tyle jP•' 10: E :?'-robienia. (kt) :: 

Wspólnym wysiłkiem w'.dz.ew­
.skich zakładów pracy wznoszo. 
na jest przy ul. Niciau:nianej 
wielka międzyzakładowa przy_ 
cllo<lnia lekars.ka. BtLdowniczo­
wie przewidują jej oddanie w 
1973 J". ~ 

Miejmy nadzieję, że wk.rót. 
ce potem skończą się wędrów­
ki robt•ników z W:dzewa .do in­
nych dzielnie miasta. (kl) --= ii 1111111111111111111i1111111111111111 (j 
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Z ukosa 

Bulelkowa prowokucja ••• 
Od dluższego czasu na teren IP. 

Lodzi n(}tuje się wiele włamań 
do · sklepów spożywczych. Co 
najmniej dwa razy w tygodniu 
w biuletynach MO znajdują się 
meldunki o schwytaniu na ~(1· 
rącym uczynk·U wlama,nia do 
sklepu takich to a ta kicl1 
spra,wców, przy których zna1.•­
ziono tyle to a t!fle butelek wi­
na. Obiektami wlamań - często 
U·danych w tym sensie, ze 
spra.wców należy dopiero szu­
kać - są przeważnie skl~py 
położone na peryferiach mla•ta, 
chociaż i sklepy w centrum niP 
są zupetnie bezpiecime. Ostatn.o 
- w niedzielę w nocy - ujęta 
na gorącym uczynku w!ama.nia 
do sklepu przy ul. Nowotki ~2 
- trzech nieletnich chłopców. 
Wybili szybę wystawową i sk•d· 
dli z wystawy klika butelek 
bułgarskiego wMia. 

Wino. Właśnie win<> jest .. m~­
gnesem", który urzeka nleja1<o 
włamywaczy. Funkcjonarlcis·~ 
MO stwierdzają, że wystawy 
sklepów spożywczych stanowią 
prowokację oo włamań. Noc:·ia 
cisza, niedostateczne ośwle~le­
nie, pustka w otoczeniu sklepów 
l... „bęc" ! - w szybę. Potem 
jeden wygarnia butelki, dru;il 

lu.pem. Tego rodzaju „akcje 'la 
sklepy" podejmują najczęŚ-~eJ 
podochoceni alkoholem mło­
dzieńcy, którzy mają ochotę 
jeszcze sobie popić, a z braku 
gotówki nie mogą legalnie rn­
dośćuczynić pragnieniom. 

Skutki włamań do spożyw­
czych sklepów należy obllz~•ć 
nie tylko w stratach material­
nych. Sklepy po wlama·niu ?3-
m~'ka się na kilka dni „rema­
nentu po kradzieży". Jeżeli w 
okolicy nie ma innego skle'Ou 
(a na peryferiach jest Jch o;e­
wiele). to mieszkańcy przeży­
wają poważne kłopoty z dok>­
nywa.nlem codziem1ych zaku­
pów - zwlaszcza ra.no. 

Dlaczego właśnie wino 'lla 
stanowić wizytówkę spożywc,P­
go sklepu? Czy dlatego. że te­
go „artY'kulu" - w przeciwień­
stwie do mleka I szczypiorku -
nigdy nie brakuje? 
Niechże kierownicy sklepów 

zastanowią się nad sposobe'.ll 
dekoraeji swyeh wystaw. a to­
cząc debaty nad sposobami za­
bezpieczenia witryn przed wi1- I 
mywaczami usuną z piramidy 
artykułów tę „butelkowa. Pro-
W0<kację". Zo-Ta 

wydawaloby się noemożllwy~h 
do pokona.nia. 

Prezydium zajęlo jednak mae 
stanowisko. Zdaniem przew?d·· 
nłczącego Prez. RN m. LndLl 
nic nie stoi na przeszkodzie 
aby baza turystyczna w naszy;n 
regionie stale rozwijała ;ię. 
Trzeba jednak sięgnąć do rn­
zerw zakll<dów pracy Lodzl. 
Otrzymały one pn:ecież dot3 "je 
na cele socjalne rzędu 2,5 'Illd 
zł. Istndeje niebezpieczeł1st'Nn 
iż suma ta nie zostanie przez 
przemysł wykorzystana. Z 
dru·giej strony wciąż narzeka· 
my na powolny rozwój zap1~ 
r.za wypoczynkowego. A prze· 
cież wypoczynek j regeneracja 
sil ludności to nic innego. 1ak 
właśnie sprawy socjalne. Prze­
wodniczący Prezydium stwi~r­
dził, iż należy wreszcie przcjSł 
od dys.k.us.li do czynów. Usta•ir 
konkretny plan działania opar· 
t;y o koukrP.tue potrzeby. ra­
kiego planu, mLmo iż zagadnie­
nie wypoczynku śwląteczne1n 
omawia·ne jest w t.O<izj i wo­
jewództwie od wielu lat. nikt 
jeszcze nie opracowat. W naJ­
bliższym czasie zająć się ~im 
mają LKKFIT ora7 WKKFiT 
przy udziale komisji plano-.va-
nla obu rad narodowy en 
Wnioski przedstawione maja 
być d<> 30 kwietnia br. 

li!! Lódż była jednym 1 
pierwszych miast w kraju, kto· 
re wprowadzily ko'munlka ·~J<: 
tramwajową. Po Warszawie jet· 
dzit jeszcze tramwaj konay, 
gdy ulicami Łodzi porusza!) 
się już wo~y elektryczne. 1·a :n· 
te czasy dawno minęły. DtiS 
tramwaj staje się co-raz cz()ścmJ 
anachronizmetn, przeszkodą w 
normalnym funkcjon-0waniu mia 
sta. Takie odczucie miato &i<; 
uczestnicząc w obradach polą­
czonyeh pret.ydióW na · tematy 
komunikacji podmiejskiej. T;>r~ 
tramwajowe biegące do Tuszy· 
na. Aleksandrowa i Lutom11r­
ska sta.nowlą przeszkodę w roz· 
woju koniecznych województ,vu 
dróg. Przepisy międzynarodo"'e 
wykluczają istnienie torów w 
tzw. koronie dróg, które mają 
być uznane za drogi mlędzy­
na·rodowe. Takie drogl wybu­
dowane mają być wlaśnie na 
obecnych ciągach tramwaj o· 
wych. Z drugiej strony stan 
techniczny torów i urządzeń 
jest w opłaka.nym .stanie. W 

• podmiejską kom•mikację nale· 

Wystawa malarstwa l rzeźby 
Wladyslawa Rząba czynna bę­
dzie od dnia 3 bm. w Klubie 
MPiK (ul. NarutowLcza 8/10). I 
Ośr-Odek Gospodarstwa D<>mo­

Wego ZL LK przyjmuje za.pisy 
na ku.rs dla kucha.rek i inten­
. den tek, racjonalnego żywienia 
rodzDny oraz z zakresu estetyki 
wnętrz mieszkalnych. 

Dz.iś w Anhiwum (Pl. Wol­
ności 1) o godz. 18 zebra.nie 
naukowe, na którym prof. dr 
s. Kra•kowski wygłosi odczyt 
pt. . „ Tragedia Sandomierza z 
1260 r.". 

Dyskusyjny Klub Fllmowy 
przy LDK za\vi.adamia, że kar­
nety na marzec nabywać można 
w dniach 2-3 ma<rca br. Karnet 
umożl!wia obejrzenie pięciu fil­
mów. 

ładuje w torbę czy worek, tr·<e- 1------------------------------­
ei daje sygnal l umyka.ją :r. 

Urlopy 
wypoczynkowe 

+ Po poiwrocie z w-0jska + z bezpłatnego urle>pu 
+ Po us1Mtiu inwalidztwa + W ratle r-0z,wiązania umo­

wy za wzajemnym porozu­
mieniem stron oraz 

• Wszystkie inne !Qwestie 
7lWiązane z ustalaniem i 
wykorzystywaniem urlo­
pów w:n>-OC7.Y·nkowych 

wyjaśniać będzie 
. naszym Czytelnikom 

w czwartek, 26 bm. 
PRZY NTU 303-04 
w g-0dz. 1()-11.30 

MGR 
BOGDANA RYBCZY~SKA 

inspektor do spraw prawnych 
Zespołu Pra•wnej Ochrony 

Pracy przy WKZZ 

Na n wą drage życia„. 
W lódzkhch urzędach stanu 

cywUnego pa.nu je w•m.ożony 
napływ o~ób wstępujących w 
związki małżeńskie. Ostabnio 
nowożeńcom zaw'erajqcym mal­
żeństwo w Urzędzie Sta,nu Cµ­
Wi!neqo Lódź - Widzew - Wo­
i„wódzkie Przedsiebiorsiwo 
„Arged" oraz MHD Art. ChP­
mirrn)tml przygotowah ba·rdzo 
1><>myslową niesvodziarr.ke ' god­
na polecenia ;,nnym. kampa.nię 
r0k!aanowq. Nowożeńcom U>rę-
czono upomi·nk.i (kosmet'!Pki) 
wraz z oz·'1obnq. pomystowq 
kartq życzeń na nową droaę 
życia oraz... adresu sklepów 
za·'>PMrrn·nych te arty.knli1 oo­
.tnf')(far.~twn r1'1-?noweqo, nio?hc!f­
nie' po-1r?ebne w q?spoda.r„ 
stwie ml.odlłCh mal.żeństw. 

Na na.szvm tdjęci.11 maMon­
kowie Jan i Leokadia Ośród:ka. 

przyjmujq od przedsta!Wici elek 
wyte; wy1n-:2n 1?n2go przeds'ię­

bi-0;1\stwa życzenia i !l\l)O'm"n/vi, 

N a uczycielski e zdrowie ... 
Rzesza na uc-z,ycieli łódrzkicb, Jic:ząca w sumie 15 tys, osób, · 

ma wiele kłopotów ze 2ld·-0wiem. Sch<>rzenlami typowymi 
dla nanc-Lycieli są rói;nego rodzaju choroby górnych dróg 
oddechowych i im. laryngologic,.,ne, nerwice i choroby ser. 
ca. Nauczycielskie zdrowie poruczone jest pieczy z~łu 
Jekarzy-speojalistów, pracujących w Przychodni Specjalisty. 
c;m1ej dla NatLczycieli. 

W ciągu cJ:wócb lat is't.niein1a ny zwo•ln<ione są z leczenia 
przychodn<i S>prawdz.ila się w łódzkich pedagogów, 
praktyce konieczność powołania 
jej do życia. Dorobek dotych­
czasowy podsumowano na wczo. 
rajszym posiedzeniu Komisji 
ZcLrowia Rady Na<l'odowej m. 

Istnieje jesz;cz.e jeden mo. 
ment w pra·cy porad•ni, kt.óry 
n ie został należycie rozwiązany. 
To oczywiście kwest'.a działa!. 

naści profllak;tycznej w środo­
wisku nauczycielskim. Bezwzglę. 
dnie k0<nieczne wydaje s!ę tak­
że opracowan.le przez specjali­
stów norm zdrowotnych kwali. 
filkujących człowieka do zawo. 
du nauczycie1sk!ego i. el'.minu. 
jący;ch go zeń. Jak więc widać, 
problem modelu kcmsultacyjnej 
poo-adni dla na.uczyeieli ma swe 
głębokie uzasadnienie, podykto. 
wane także konkretnymi P<>­
trzebami samego środowiJS!ka. 

(er) 

Łodzi. D0<robek ten, to ponad 1-------------------------------
11 tys. pacjento.v przyjęty;ch 
tylko w ciągu~ ub. roku przez 
s'.edmiu specjali'Stów z różnych 
dz:edzin. Dys·kutowano jedna.k 
nad profilem jaki poradnia po. 
wknna posiadać. Postulowane 
jest wprawdzie utworzenie na 
Bałutach i na Gónnej dwóch 
fi!Li 0 specjalnośc: chorób we. 
wnętrznych, bardziej wskazane 
wydaje s:ę jednak utrzymanie 
konsultacyjnego charakteru Po­
ra<ini. Nie można budować jesi.­
cze jednej słut.by zdrowia -
nauczyelels·kiej. Podstawową <>­
piekę leczn!czą muszą w dal. 
szym ciągu zapewniać po.radnie 
lecznictwa otwartego. Należy 
wię.c zl'kwidować istniejący w 
wielu porad<l'llach pogląd. i<? 
skr>ro istnieje poradnia nauczy­
ciel~ka, to automatycznie rejo-

. ZOO przygotowuje · sią do wiosny 
Piękna ·pogoda sprzyja odov­

waniu interesujących spacerów 
do łódzkiego ZOO. W tym rn­
ku wcześnie zaczął się tu <,e­
zan. Porządkuje się już ale1ki 
i teren ealego ogrodu. Lódlk l ~ 
zoo poslada ponad pórtora tv· 
siąca okazów zwierząt, reprt>­
zentujących 300 gatunków 
Ostatnio powiększyła się ilość 
sympatycznych nleclźwiedzl. W 
ostatnich dniach grudnia ub. 
roku nieclźwledzlca Rosa ur~· 
dzlla nlecltwladka. Malec, kt'5ry 
jest krzyżówką bialego nled?­
wiedzia z brunatnym, czuje się 

znakomicie. Zarząd ogrodu !3-
mie!"za wspólnie z naszą gazetą 
ogłosić konkurs wśród naj­
młodszych na imię dla niedi.• 
wladka. 

Okres jesienno-zimowy nie 
sprzyja podróżom zwierząt l 
dla.tego też dopiero w czerwcu 
należy się spodziewać przyby­
cia pierwszych nowych pen~J n• 
nariuszy do lodzkiego zoo. 
Złożono już zamówienla na 
pandę, antylopę eland, jaguara 
1 inne egzptyczne okazy. 

(m, z.> 
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eo 1 GDZIE 9 • 
WAZNE TELEFONY 

lnlormacJa telełODdczn.a 
Stru Po:l.aroa oa, 666·'1, 

199-1101 
P1>gotowie Ratunkowe 
PogoU>wte MO 

TEATRY 

03 
~95-55 
257-11 „ 
01 

WIBLKI - godz. 17 ;,Uprowa­
dzenie z seraju" 

POWSZECHNY - godz. 16.30 
„Ojciec królowej", 11odz. 19.15 
„Psrla" 

NOWY - godz. 19.15 ;,Proma. 
teusz" 

MALA SALA - godz. 20 ;,Ofla. 
ry obowiązku" 

JARACZA - godz. 15.30 „O>VU­
d.ziesta noc", &odz. 19 „WJl· 
ki". 

MALA SCENA - nieczynna. 
TEATR 7.15 - godz. 19.15 „Trę. 

dowata" 
OPERETKA - godz. 19 „Kaoe.r 

królewski" od lat 18 
ARLEKIN - godz. 17.30 ;,Go­

spoda pod Upiorkiem" 
PINOKIO - godz. 17.30 „Kró• 

lewski statek" 
FILHARMONIA INarutowlcza rn) 

godz. 19.30 Koncert muzyki 
chóralnej Chór Kameralny 
Uniwersytetu w Santiago (Chi­
le). Dyrygent - Guido Mino­
lellti. W programie: J. Ch. 
Bach - Ich lasse di.eh ni<::'.lt 
(MOltet). G. Becerra - Roman­
ce de Rosa . Fresca. L. Sclli­
dlowsky - Im oschkayey Je­
rushalain. E. Toch - Fuga 
geografica. C. Gustavino -
Es equi.voco la paloma. Men­
des - Motet en re men.)r. 
J. Nin-Cu1mel\ - Oido a la 
pu1pe. Ka.rawchesjy Av 
Kodo. Pieśni ludowe narodów 
Amery>ki. 

MUZEA 

SZTUKI (Ul. Więckowskle!!o 36) 
godz. 9-15 

HISTORII RUCHU REWOLU-
CYJNEGO (Ul. Gdańska 13) 
godz. 9-16 

HISTORII WLOKIENNICTW A 
(Piotrkowska 282) godz. 10-17 

ARCHEOLOGICZNE I ET:\10-
GRA.FJCZNE (Pl. WolnośCl 13) 
godz. 11-17 

EWOLUCJONIZMU (Park Slen· 
kiewicza) godz. 10-17 

l.ODZKIE ZOO 

czynne w godz 9-15.30 (kasa 
czynna do godz. 15) 

KI N A 

BALTYK - . „Zmierzch bogów" 
od lat 18 (w!.) godz. 10. 13, 
16. 19. 

LUTNIA. - . . o wpńl d~ 1e.1•­
nastej wieczór latem" (USA) 

od lat 16, goUiz, 10, 12, U, 1S1 
18, 20 

POLONIA - nleczyone 
WISLA - ;,Agent or 1" od lat 

14 (poi.) aoclz. 10, 12.15, u.so. 
17, 19.30 

WLOKNIARZ Kon~onia-
cje 71. „piabły" od lat 18 
(ang.) godz, 8, 10, 12.30 ;,Dni 
święconej wooy" od lat 16 
(k.ubański) godz, l'i.30, 18, 
20.30 

WOLNOSC - „Agent or 1" od 
lat 14 (pol.) godz. 10, 12.30, 15. 
17..30, 20 

ZACHĘTA - ;,Mayerlln&'' od 
lal 14 (franc.) 11odz, 10, 12.30. 
15, 17.30, 20. 

STYLOWY - Tylko dla kin 
studyjnych: „Murlel" od lat 
18 (fra<nc.) godz. 1'.i.30, 17.45, 
20. 

STUDIO - Tylko dla kin Stil• 
dyjnych: 1,Trąd" od lal li 
(pal.) godz. 17.15, 19.30. 

TATRY - 1,Francja naprzód" 
O<! lat 11 (franc.) godz. 10, 12· 
14, 16, 18, 20. 

CZAJKA - „Zbieg z Alcatraz" 
(USA) od lat 18. godz. 17. 19.15 

DKM - „Czyż nie dobija siE: 
ko.ni" (USA) od lat 16, godz. 
15.45, 18, 20.15 

KOLEJARZ - nieezy.nne 
l.DK - „Perla w koronie" od 

lat 14 (pol.) godz. 14.45, 17.15. 
19 45. 

ADRIA ;.Powrót rewolwe-
rowca" od lat 14 (USA) godz. 
10, 12.30, 15, 17 .30, 20. 

GDYNIA - nieczynne 
HALKA „Hajducy kapltan11 

Angela" od lat 14 (rum.) a. 
16, 18, 20. 

1 MAJA - „Pejzat z bohatl!­
rem" od lat 16 (pol.) god1 
16, 18, 20. 

MLODA GWARDIA - ·„I znów 
skacze przez kalute" od lat 
11 (czech.) godz. 10, 12.15; 
„ Trzy kroki w szaleńst No" 
od lat 18 (franc.) iodz. 14.óO. 
17. 19.30, 

MUZA - „Ka.pita.n Florian 7 
młyna" od lat 14 (NRD) godz. 
16. 19. 

OKA - „Wyzwolenie" <ra:1' l 
Od lat 14 (I i II CZ.) godz. 10. 
13, 17 

POLESIE - „Narzeczona pira­
ta" (franc.) od lat 18, iCdz. 
17. 19. 

POPULARNE - ;.Dzlkl l SWO· 
bodny" (ang.) od lat 7 godz . 
15. 17.15; „Trzecia część n"'.l­
cy" (poi.) od lat 18, g. 19.30 

PRZEDWIOSNIE - „Pod prąd„ 
(węg.) <>d lat 16. godz. 11, 
„Erotissimo" (fran.c.) od 
lM Hl, godz. 13.15, 15.30, Mała 
akademia filmo•wa" godz. '8 

POKOJ „Tropiciel śladów" 
od lat 11 (rum.) godz. 15.30; 
,;Bv! tu Willie Fr>y" od lat 16 
(USA) godz. 17.45, 20. 

PJONIBR - ;,Ryszard !>wie Ser• 
ce i krzyżowcy" od lat H, 
(USA) godz. 10, 12, 14.15: 
,,czerwony namiot" <><1 lat tł 
(radz.-wl.) godz, 16.30, 19.15, 

REKORD - „cafe pod Minogą•• 
Od lat l1 (pcil.) godz. 10, 12, 
14, 16; i.Narkotyk" od lat 18 
(franc.) godz. 18, 20. 

ROMA - ,,żandarm się tenl" 
od lat 11 (franc.) g<:>dz. 10, 12, 
14. 16, 18, 20 

SOJUSZ - „Nieoczekdwane la· 
to" od la.t 16 (norw.) godz. 
17, 19 

STOKI - r.Wydra pana Graha· 
ma" od lat 7 (ang.) godz. 
15.30; ;,Nie można żyć we tro­
je" o<I lat 18 (a.ng.) godz. 
17.45, 20. 

SWJT - ,,z dala od zgiełku" 
od lat 1ł (ang.) go<iz. 9.45. 
l2.45. 16, 19.15, 

DYZURY APTEK 

Tuwima 59, Rzgowska 147, 
Piotrkowska 307, Limanowskie­
go 37, Zielona 2ą. Pl. Wolno• 
ści 3, Obr. Stalingradu 15, 

DYZURY SZPITALI 

J Klinika Poł.·Gln. AM - Ul, 
Curle-Sklod-0wsklej U - dziel• 
nica Górna. 

h Klinika POl.-Gtn. ĄM - ul. 
Sterlinga 13 - z dzielnicy SrOd· 
mieście poradnie „K'" ul. No• 
wotkl 60 I Kopcińskiego 32. 

Klinika WAM UL F-0roa1-
SkieJ 32 dzielnica Polesie 
oraz z dzielnicy Sródmleścle 
poradnie .,K" ul. Piotrkowska 
107 I Piotrkowska 2611. 

Szpital Im. R. Wolf UJ, 
l.agiewnlcka 34136 dzielnica 
Bałuty. 

Szpital Im. H. Jordana - Ul. 
Przyrodnicza 719 dzielnica 
W1d1ew 

Chirurgia ogólna Szpital 
im. Pasteura (Wigury 19) 

Ch;ruirgla uiraax>wa - '>i:plta I 
im. Brudzińskiego (Kosynieró.,. 
Gdyńskich 61) 

Laryngolog;a Si;pital im. 
Barlickiego (Kopcińskiego 22) 

Ok>u,ltsity<ka - Szpital :m. 
Barlickiego (Kopcińskiego 22) 

CMru<r~.i.a I la.nmgoJogia dzie­
cteca - S7JPl'baJ 1.m K0<rezaka 
(Armu Ozerw01neJ 15). 

Chirurgia szczękowo·twarzowa 
- Szpital Im. BarUcklego (Kop­
cińskiego 22). 

Toksykologia - Instytut Me­
dycyny Pracy (Teresy 8). 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Noena pom-0c lekanka stacji 
Pogotowia Ratunkowego przy 
ul. S!enkJewl~ 137. tel. 866-66 

DZIENNIK ŁÓDZKI nr 51 (7332l ł 



Nowy model A flan łyda .istniała 
(Dokończenie ze str. 1) rynie wyzworna się podczas 

wybuchu taka ilość energii, 
jak przy eksplozji 400-megato­
nowej Q!>mby jądrowej. Fala 
wodna i grad roztopionyeh ka­
mieni zniszczyły osiedla Judzkie 
na wszystkich wyspach w pro­
mieniu zapewne 160 km, a 
więc także w srodkowej części 

Krety. Kataklizm natury, a n ie 
najazd wrogów byl zatem pr:i;Y­
czyną gwałtownego upadku cy­
wilizacji minojskiej na Krecie 
około 1500 roku przed naszą 

erą. 

Dzi~ ~Radłe.tTelewhji 
samochodu brytyjskiej firmy 
Vauxhall, czterodrzwiowy Vik­
tor 2300 SL zaprezentowany 
został w Londynie 25 ub. mie­
siąca. Wejdzie on do produkcji 

w tym roku, 

CAF - UPI - telefoto 

Zagłada owej cywilizacji na­
deszła z wnętrza ziemi. Mniej 
więcej okolo 1500 roku przed 
naszą erą wyspa eksplodowala. 
By! to jeden z największych 
kataklizmów w dziejach ludz­
kości. Dotychczas zwykło się 
podawać wybuch wulkanu Kra­
katau w 1883 roku Jako przy. 
kład największej zagłady, któ­
rą spowodowała sama natura. 
Tymczasem krater Santoryn 
jest. pięć razy większy od. Kra­
katau. Obliczono, że na Santo-

Na santoryni'e odnaleziono 
ponad 3500 giinia,nyeh garnków 
i waz, nie zinaleziono na tomiast 
szczątków Judzi ani zwierząt, 

ani też .przedmiotów zbytku. 
Prof. Marinatos tłumaczy, że 

ludzie z m iasta uciekając po 
wybuchu wulkanu przed gaza­
mi i po.piołem zabrali skarby 
ze sobą. Dla archeole>gów jed­
nakże największym skarbem 
jest odkrycie owych fresków. 
Zwykło się twierdzić, że At-

lantyda była wytworem poe-
tyck iej wyobraźni Piatt"\1a. 
Prof. Marinatos sądzi jednakże, 

że Piatom opisywał w rzeczywi­
stości cywilizację minojską i 
że ostatnie odkrycia wskazują. 
iż zaginioną Atlantydę można 
odnaleźć pod 48-metrową war­
stwą popiołu wulkanicznego w 
lagunie Santorynu i na samej 
wyspie. 

SRODA, 1 MARCA 
PROGRAM I 

10.00 Wiad. 10.05 „Swiadek 
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niee>czekiwany" - fragm. pow. 
10 .2.5 Spiewa W. Pila ro wa. 10.35 
„o śpiewie, pleśniach i pio­
senkach". u.oo „Od tężni do 
warzelni" - rep. 11.30 Edward 
Spyrka contra Zbigniew Ka­
lemba. U.45 Publicystyka mię­

dzynarodowa. 12.05 Z kraju i 
ze świata. 12.25 z katowickiej 
fonoteki muzycznej. 12.45 Rol­
niczy kwadrans. 13.00 „Raz, 
dwa, trzy„. i co dalej". 13.20 
Swojskie melodie. 13.40 Wlęc~j. 

lepiej, taniej. 14.00 Rep. lit. pt. 
„ Nasz z Wodoktów''. 14.20 Kom­
pozytor tygodnia Robert 
Schumann. 15.00 Wiad. 15.05 
Godzina dla dziewcząt 1 chlup· 
ców. 16.00 Wiad. 16.05 it!fa i 
Omega. 16.30 Popołudnie z mło­

dośc ią . 18.50 Muzyka i aktual­
ności. 19.15 Kupić n1e kupić, 

posłuchać warto. 19.30 Koncert 
chopinowski. 20.00 Dzienmk. 
20.30 Muzyczny łącznik. 20.45 
Kronika sportowa. 21.00 Z do­
świadczeń służby rolnej. 21.20 
Rozmowy o wychowani u. 21.30 
Kalejdoskop kuitu.ralny. 22.00 
Koncert Chóru PR. 22.20 Od­
powiedzi z różnych szuflad. 
22.:l5 „Na światowych listach 
przebojów", 23.00 II wydanie 
dzienn ika. 23.10 Koresponden ~j a 

z zagranicy. 23.15 „Po raz 

lat temu, w 1922 ro-

50 ku Sejm Ustawodaw­
czy Rzeczypospolitej 
Polskiej uchwal i ł ht­
storycznq ustawę na­
kazującą budowę od 

podstaw portu hcuidtowego na 
brzegu morskim obok rybac­
kiej wsi Gdynia. Wśród more· 
nowych wzgórz rozgorzała pra­
ca. D-0 dziś na Wybrzeżu żyjq 

Ludzie, którzy wiosną tamtego 
raku wbijali drewniane pale 
pod pierwszy, prowizoryczny 
pomost, którzy korzystając z 
belgijskiego sprzętu i d.uńsk.iej 
w iedzy, uczestniczyli w budoW iR 
pierwszych nabrzeży, basenów. 
odcinków fal-Oe/ironów. 

Błotnistą pustk.<: dolin11 rzecz­
ki Chylonki wypelnil u:ówcza• 
gwar budowniczych pierwszej 
linii kolej-Owej, służącej do z W-O­

żen la materiałów budowlanych. 
Rozlegle ląl<i petne gęsi i krów 
należących do mieszkańców wsi 
Gdynia stopniowo zaczynały się 
kurczyć. Ilość ludzi, których w 
nwmencie uchwale·ni(l· ustawv 
byto u:e wsi zaledwie 1300. 
szybko zaczęta .s<ię zwiększać , a 
z pobHskiej Kami1mnej Góry 
zobaczyć moźna b.vto, jak stop­
nioW<J, z dnia na dzień znika 
stara, wiekami wk.ształtowana 

atmosfera zwyklej, rybackiej 
wsi, w której pemo sieci, pel­
no owego, niewyczuwalnego 
przez przybysza niepokoju, pel­
no ciągle tych samych spraw.„ 
Rodz ita się nowa Gttynia. duma 
i iródlo bogactwa, okno na 
twiat„. , 

Gdy dzi§ kluczy się po wtel­
kim mieście wypelntonym gwa­
rem Ludzi, huk.iem samochodów, 
zapachem ryb i głuchymi sygna· 

lam! syren t1·udno uwierzyć, te 
u: miejscu, gdzie stoją ogrom­
ne, masywne bloki mieszkalne. 
ti? sprzed wojny, i te zbudowa­
ne po wojnie, pasly się jeszcze 
50 lCLt temu gęsi i krowy. Ale 
jesrcze trudnW?j uwierzyć, liż do 
dziś' przetrwaly w tym mld· 
cie relikty z tamtych lat. 

Oto wystarczy przejść się U· 

licą że1·omskiego Lub Starowiej­
ską (ta zawsze s ię tak 1111zywa.­
la), by przekonać si ę czym 
Gdynia byta, a czym jest dzi· 
siad. Owo cLziś pierwszego pot-

Gdynia 
ma 50 lat 
sk!ego portu zna ka.żdy, kto 
choć trochę interesuje s ię m-O· 

rzem, trudniej jednak pozna­
wać przeszłość. Ale i ta nie zo­
stala zapomniana. Wystarczy 
wejść do mateńktegp domk1i 
przy td. Starowiejskiej, dOmku, 
który kiedyś był wlasnościq 

Antoniego Abrahama•), by przy 
pomocy z,gromadzonych tCLm pa­
miątek zrekonstruować sobte 
króbk({, cho<l. bogCLtą 1\lstorte 
miasta. 

W rok.u tns dawnQ, rybackCJ 
wios-ka staje się mia.stem. Ciq­
gle jednak są w n leJ male, 
drewnia.ne domki rybackie. Po 
dwórka wypeLntone mwentCJ· 

rzem, ptoty oplecione sieciami. 
W środku wsi malenka stacy1ka 
i drewn ia.ny barak poczty, któ-
1·y każdej zimy zamie,nzal się w 
szkolę dla rybaclcich d·z ieci. 
Jest taikźe lcO!PitanCLt portu. 
Mieści! się on wówczCLs w ba­
raczku, na którym powiewała 

ogromna, blalo-.czerwona flaga. 
To wla~nie wtedy, w 1926 roku 
do prowizorycznego pomostu 
dobil pierWłZY statek. obceJ 
bandery„. 

Jest w tym domku-muzeum 
wiele zdjęć . Są tam portrety 
wójtów i ,panoramy mta.sta, są 

zdjęcia pierwszych portowych 
kranów i fotoreportaże z uro · 
czystych parad. Są zdjęcia z 
pożegnań i powltCLń. Są <>brazki 
miasta i domów. Jest tam kro· 
nika prawie całych pięćdziesię­

ciu Lat ilstnlenia portu t wszyst­
klego, co z nim związane. 

Wszystko, co slużylo poznllintu 
przez cale, międzywojenne po­
kolenie Polaków sma,ku morza. 
smaku SCLmodzielnego gospoda­
rowania na morzu. 
Dziś Gtiynta n ie jest Już Je­

dynym polslcim portem, ale na· 
sza wiedzCL o morzu, o jego ta­
jemnicach i bogactwach, o jego 
specyficznym przemyśle, o gn­
spodarce, tam Właśnie się ro­
dziła ••• 

•) Antoni Abraham - Ka$Z'llb 
(1869-1923), bojou:nik. o p/Xsko~ć 

tych ~iem. Byt rybak iem, leśni­
kiem, sprzedawcą . • i>rześl<idowa­
ny przez IJed:pi.nt.s.tra-cję pru~ką, 

40 razy a.resztowan11. Bra1 u­
dzial w spotlcantu z prez. Wil­
sonem w s-pra-wie polskości Ka­
uub. 

dniach za po­
naszej redakcji 

Odbudowy Zamku 
w Warszawie wpla-

W ostatnich 
lirednictwem 
na Fundusz 
Królewskiego 
cili: 

Barbara i Maria Olszewski~ 
(Narutowicza 24 m. 23) - 100 ~I; 
klasa Ville Szkoły Podstawo­
wej nr 72 (żabia 10112) - lJP 
zl; Jadwiga Rutkowska - kró· 
lowa balu geodetów - 150 zł: 

Helena Piesiak (Traktorowa 
94b) - IO zł, rata wcześniej za­
deklarowanej sumy; Pracowni­
cze Ogrody Dziallcowe „Kole­
jarz" - Polesie, nagroda Jó­
zefa Winiarskiego 10-0 zł: 

Ignacy Wasiak, należność za o­
pracowanie i wygłoszenie od­
czytu dla racjonalizatorów I 
członków Zakładowego Kola 
Stowarzyszenia Włókienników 

Polskicll, sfinansowanego Przez 
radę zakładową przy ZPB tm. 
H. Sawickiej uAriadna" - 380 
zł; klasa Ula Szkoły Podsta­
wowej nr 160 (A. Struga 24) z 
życzeniami dla wszystkich na­
uczycieli i pani kierowniczki " 
okazji Dnia Kobiet - 130 zł; 
Jadwiga Marchwicka (Ogrodo­
wa 24) - 20 zł; Szkoła Podsta.• 
wowa nr 152 im Elizy Orzesz­
kowej (Cz. Hutora 52154) 
603,50 zł, dochód z zabawy 
uczniowskiej. 

Na«;fal "I' sekretarlaclll naszej 
redakcli (Piotrkowska '96, lewa 
oficyJJ,a:, III piętro, winda czyn­
na) prz;vjmujemy wpłaty na 
Fundusz Odbudowy Zamku 
Królewskiego w Warszawie. 
codziennie w rodz, 111-16. (Jp) 
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Ptzełoiyła )I. Wisłowska 

- A, tak, ten. mój Cuendet interesuje się Jedynie I WY· 
łącznie mieszkaniami, w których aktualnie przebywa.Ją lo­
katorzy. Czeka na przykład na moonent, kiedy wrócą z tea­
tru i kiedy pan! domu położy swoją biżuterię w sąsiednJm 

pokoju, a czasem nawet i na toalecie ' w sypialni, obok 
łóżka... · 

Pani Maigret umiała rozumować logicznie; 
- Przecież każda elegancka kobieta, jeśli wybiera się do­

kądś wieczorem, biżuterię ma na sobie, więc gdyby włamał 
się do mieszkania podczas Jej nleobeonoścl, kosztowności by 
nie znalazł. 

- Ale mógłby znaleźć Inne nie mniej cenne rzeczy, na 
przykład obrazy - nie mówiąc juz o gotówce ••• 

- Przypuszczasz więc, ze ten człowiek cierpiał na Ja.ką~ 

obsesję? Ze był 11iepoczytalny1 · 
- Takie określenie może byłoby za silne - ale podejrze­

wam, że był owładnięty jakąś manią, że doznawał szczególnej 
przyjemności zakradając się do .domu pełnego ludzi. Pew­
nego razu ściągnął zegarek z nocnej 52afkl. a właściciel 

spal 1 nic nie słyszał. żyłka hazardu - zakończył z uśmie­
chem. 

Pa.ni Maigret uśmiechnęła się również. · 
- Ile ra,zy tyś go przyłapał? 
- Skazany na więzienie został tylko jeden raz, ale to by-

ło wtedy, kiedy nie obrał jeszcze tej metody 1 kradł co po­
padio, tak jak to robią . inni zfodzleje. Mamy u siebie w 
biurze cały spis kradzie:l;y, których tylko on jeden móir! 
dok.onać. Przygotowywał się do „skoku" długo, czasami wynaj· 
mowal na kilka tygodni pokój po przeciwnej stronie ulicy 
I obserwował mieszkanie, które pótnlej zostało okradzione. 

- Ale dlaczego go 7.amordowano? - .;apytałll pani Maigret. 
- Właśnie to pytanie I ja stawiam sobie. Jedyne co mo-

głoby mnie naprowadzić na jakieś tropy, to gdyb:v udało 

mi się ustalić. jaki skok planował oa tę właśnie noc .•• 
Rzadko kiedy Maigret mówił tak wiele żonie o śledztwie, 

które było w toku - ale mógł uczynić to dlatego, że nie 
on je prowll.dzil, a. i dlatego jeszcze, że ta sprawa była inna 
nłź zwykle. Honor~ Cuendet fascynował ll'O - I jako . typ 

· -człowieka; i jako specjalista. w swojej „branży"; lntereso· 
wali go oboje: i on, I stara Justyna., jego matka.. 

"Jestem pewoa, że nie zostawi mnie bez niczero"„. - po­
wiedziała z dumą. 

A przy tym Maigret był przekonany, że ona rzeczywiście 

nie wie, gdzie jej syn chowa pieniądze. 
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Miała do niego za.ufa.nie, wierzyła łlepo: jej syn Honor6 
nie zo~tawJ. Jej bez jrodków do tycia I 
· Jaką dron te pieniądze dochodzlly do nlej1 Co przed· 
alęwzjąl, teby ją zabezpieczyć, zapewnić jej łlrodki na utrzy. 
mwe, on. który nie miał a.nJ przyjaciół, &ni kolegów po 
fachu? 

Chyba nie przewidywał, ie sam moźe któregoś dnia 

paść ofi&rlł morderstwa?.„ Czyi można przewidzieć 

wszelkie ewentualności? 

Maigret popijał ka.wę małymi łyczkami. Zapalił fa.lkę, 
I mimo woli rzucił okiem na kred-ens. I tu ta.kźe, podob. 

nie jak .Przy ulicy Mouffetard, stała. karafka z czymś 

mocniejszym... Ta.m była wódka, tutaj śliwowica. 

Pani Maigret podchwyciła jego spojrzenie - zrozumia­

ła i szybko nalała mu kieliszek. 

ROZDZIAŁ CZWARTY 

O rodzinie za pięć czwarta, kiedy Maigret siedział 

przy biurku, pochylony nad stosem akt, upstrzonych 

różnymi adnotacjami, na które padał łagodny krąg świa~ 

tła z lampy - zadzwonił telefon. Dzwonili z centrali, 

z oddziału Pogotowia Policyjnego. 

- Napad rabunkowy, na ulicy La Fayette, między 

ulicami Taltbout i Chaussee d'Antin. Strzelanina. Są za­

bici. 
Stało się to o godzinie za dziesięć czwarta, a już ogło. 

szono alarm, czekający w pogotowiu wóz z policjantami 

umundurowanymi już wyjeżdżał sprzed Prefektury, 

a. jednocześnie prokura.tor, siedząc w swoim zacisznym 

gabineci.,e w Pałacu Sprawiedliwości wydawał rozkazy 

i odbierał informacje o tym, co się dzieje na bieżąco. 

Maigret otworzył drzwi do pokoju Inspektorów, 

mruknął parę słów do Janviera, a w chwilę później 

obaj zbiegli po schodach i wkładając w pośpiechu palta, 

wsiadali do radiowozu. 

Na skutek żółtawej mgły, która zaczęła niedawno 

opadać na mia.sto, było jil:i: tak ciemno, jak o ósmej 

wieczorem, a wzmagający się ziąb przenikał do szpiku 

kości. 

- Dziś w nocy trzeba będzie dobrze uważać - rzucił 

kierowca.. - Z pewnością będzie gołoledź, 

Jechali na sygnale, niebieskie światełko migotało na 

dachu karoserii. Taksówki i autobusy ustawi1Lły się przy 

skraju chodnika, a przechodnie wodzili oczyma za prze­

jddżającym radiowozem. 

Ruch uliczny w kierunku Opery uległ zakłóceniu. Na 

jezdni pówstały korki. Policjanci, regulujący ruch, ener­

gicznymi gwizdkami I zamaszystymi gestami starali się 

wprowadzić z powrotem porządek, 
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p ierwszy na antenie''. 
Wiadomości. 

PROGRAM li 

u.oo 

9.30 Wia<I. 9.35 Zielone syg. 
nały. 9.50 Muzyka ludowa. 10.10 
„Team muzyczny w jednej o­
sobie". 10.25 O twórczości J. 
Iwaszkiewicza. ll.2S Muzyka 
czechosłowacka. 12.05 Z kraju i 
ze świata, 12.25 Kompozytor ty­
godnia Robert Schumann. 
12.40 (L) Komunikaty. 12.45 (L) 
„Tamte wybory". 13.00 (L) 
Składanka muzyczna. 13.40 „Cza. 
rodzJej.skie lustro" fragm. 
14.0o Wiad. 14.05 „Male k'erlery 
wielkich tematów". 14.25 Kape­
la Namysłowskiego. 14.45 Błę­

k itna sztafeta. 15.00 Popolu.:l· 
niowy koncert. 15.40 „Pieśni l 
tańce świata". 16.00 Wiad. 16.05 
z najnowszych nagrań - Cze· 
chosłowacja. 16.20 Znajomi z an­
teny. 16.45 (L) Aktualności łódz­

kie. 17 .15 (L) „Skąd się wzięła 

wiosna", 17.30 (L) „Ludzie na 
szlaku''. 17.45 (L) Grają zespJ· 
ly młodzieżowe. 18.20 Sonda, 
19.00 Echa dn ia. 19.15 Lekcja 
jęz. franc. 19.31 „Dzika kacz­
ka" - słuch. 21.00 K ompozytor 
tygodnia - Robert Schumann. 
21.21 Chwila poezji. 21.25 „Jazz 
od frontu - i od kuchni". 22.00 
z kraju i ze śwlMa. 22.30 Wia· 
domości sport. 22.33 Duety fran· 
cusko-greckie. 2.2.45 Reportaż z 
Wrocławskiego Festliwalu P.Jl· 
skiej Muzyki Współczesnej. 23.15 
Uniwersytet Radiowy. 23.35 .,Mu 
zyczne opO<Wieści przy komin· 
ku". 23.50 Wiadomości. 

PROGRAM III 
12.05 Z kraju 1 ze świata. 

12.25 Za klierownicą. 13.00 Na 
lubelskiej antenie. _15.00 Bia łe 

róże gawęda. 15.10 Album 
muzyki un iwersalnej. 15 30 E:ts­
p resem przez świat. 15.45 N 
plus T, czyli nowoczesność i 
technika. 15.50 Zapomniane gwia­
zdy estrady. 16.15 Anna Ger· 
man w nowym repertuarze. 
16.30 Mistrzowie jazzowy~h 

skrzypi<ec. 16.45 Nasz rok 72. 
17.00 Ekspresem przez św;a\. 

17.05 Quodlibet. 17.30 „Umarli 
rzucają cień" - odc. 17.40 
Przebój za przebojem. 18.10 
Herbatka przy samowarze. \8 .JS 
Ekspresem przez świat. 18.35 
Mój magnetofon. 19.00 „Potop" 
-odc. 19.30 Bossa nova na glo­
sy. 19.45 Pol ityka dla wszyst· 
kich. 20.00 Reminiscencje mu­
zyczne. 20.45 „Różowy goździk" 

- słuch. 21.10 Rytm i piosen­
ka. 21.30 Listy nie dobrane. 
21.50 G. Verdi - „ Traviata". 
~2.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiaida 
siedmiu wieczorów - Neil Dla­
mond. 22.15 Trzy kwadran~e 
jazzu. 2."l.00 Wiersze Carla Sand­
burga. 23.05 Mu-zyka nocą. 

TELEWIZJA 
PROGRAM I 

9.55 Dla szkól: Historia dla 
kl. VIII „Młodzież w waJce z 
okupantem" (W). 10.30 „Nie 
ma drogi powrotnej" - fJlm 
fab. prod. radz. C'Z. III (Kato­
wice). 11.55 Histo.ria dla kl. VU 
„Warszawska Cytadela" (Wl. 
13.40 Wybieramy zawód (Kat:>· 
Wice). 15.20 POM.technika TV -
MMematyk.a kurs przygotowaw­
czy „Twierdzenie Pitagorasa" 

Dnia 29 lutego 1972 r, zmarł 
pl1Zeżywszy lat 75 

S. t P. 

STEFAN 
NASTOR'OWICZ 

Pogrzeb odbędzie si<: 2 mar­
ca br. o godz. 16 z kaplicy 
cmentarza. na Zarzewie, o 
czym zawiadamiają pogrążo­

ne w głęboklim żalu 

ZONA l RODZINA 

Dnia 27 lutego 1972 r. zmarł 
po długiej i ciężkiej choro­
bie, przeżywszy lat 70 

S. t P. 

ANTONI 
SZPUNAR 

EMERYT KOLEJOWY 

Wyprowadzenie zwłok na· 
stąpi dnia l marca br. o godz. 
14,30 z kaplicy cmentarza na 
Dolach, o czym powiadamia­
ją pogrążeni w głębokiej ża­

łobie 

ZONA, SYN, SYNOWA 
i WNUCZEK 

W dniu 26 lutego 1972 roku 
zmarła w warszawie, nasza 
ukochana Matka i Babcia 

S. t P. 

JADWIGA 
RÓŻYCKA 

z domu KNEBEL 
wieloletni pracownik zarządu 

Miejskiego w Lodzi. Pogrzeb 
odbędzie się dnia 1 marca br. 
o godz. 15 na. cmentarzu 
ewangellckim w Lodzi, przy 
ul. Ogrodowej 43. 

SYN, SYN O W A, WNUCZKA, 
WNUK i PRZYJACIELE 

(Wrocław), L.'i.55 Politechnika TV 
- Matematyka kurs przygoto• 
wawczy „Twierdzenie o okrą· 
gu" (Wrocla.w). Hi.30 Dzien:uk 
(W). 16.40 Dla młodych wl· 
d-zów: Latający Holender Klub 
przyszly·ch zdobywców oceanów 
(Gdańsk) - tilm z seril: „I.u­
dzie z różnych stron świata". 
17.30 Sylwetki X Muzy - Iga 
Cembro:yńska (Poznań). 17.55 
„Stomilowy krok" - reportaż. 
18.25 Wda do mości dnia (L). 18.45 
„Anatomia piane" - program 
ekonomiczny (W). 19.20 Dobra­
noc. 19.30 Dziennik (W). 20.00 
„Nie ma drogi powrotnej" -
film fa·b. prod. ·~dz. cz. UT 
(KatO'Wice). 21.1-0 Sw,,._\owid (W). 
21.40 Polska Kronika Filmowa. 
21 .50 „La serva padron. '·' - !1• 

pera komkzma (W). 22,35 D'tien­
nik i wdad. sport. 23.0-0 Polttech· 
nlka TV - Matematyka kurs 
przygotowawczy (powtórzenie 1 
Wrocla wia). 23.35 Politechnika 
TV - Matematyka kurs przy­
gotowawczy (powtórzenie 1 
Wrocławia), 

PROGRAM U 
17.05 Dla dzieci „Zwierzy. 

niec". 17.50 Spotkania warszaw· 
skie - •rogram pub)icystycz,ny. 
18.20 U żródel polskiej sztuld 
Uniwersytet TWP „Człowiek w 
świecie współczesnym". 18.45 
Walter and Connie (20) lekcja 
języka a.ng. 19.20 Dobran0c. 
19.30 Dziennik. 20.()5 „Maroko 1 
magiczma piątka" - film dok. 
W.35 „Obłuda" - Molier 1 ko• 
media obyczajowa: „Dzieje dra· 
matu''. 21.20 24 godziny. 21.30 
Uczymy się na cudzych błę­

da·ch z cyklu: „Z pogranicza 
techniki i sztuki". 22.00 En 
francals (15) lekcja języka tran· 
cuskiego. 

W dniu 27 lutego 1972 roku 
zmarł 

ANTONI 
SZPUNAR 

emerytowany, wieloletni pra· 
cown.ik Paóstwowego Teatru 
Ziemi l.ódzkiej, odznaczony 
Odmiaką Zasłużonego Działa· 
cza Związków zawodowych. 
Pogrzeb odbędzie się w dniu 
1 marca br. o godz. lł,30 na 
cmentarzu na Dolach. Wyrazy 
współczucia. Zonie i Rodzlnle 
składają: 

DYRERCJA, POP PZPR, 
RADA ZAKZ.ADOWA, 
SPATiF i KOLEDZY 

W dniu 28 lutego 
zmarła, na.sza naj 
Matka, Teściowa., 
Prababcia 

S. t P. 

1972 roku 
hańsza 
bcia i 

ANTONINA 
NOlSRZAK 

Pogrzeb oabędzle alę w 
czwartek, 2 marea br. o godz. 
u z ka.plicy cmental'Z& iw. 
Franciszka na Chojnach. 

RODZINA 

Dnia. 28 lutego 1972 r. od­
szedl od nas na zawsze, opa­
trzony liw. sakramentami, 
nasz najukochańszy Mąż, OJ· 
ciec i Dziadziuś 

S. t P. 

FRANCISZEK 
KAżMIERSKI 

Pogrzeb odbędzie się % ma.r­
ea br. o godz. lł,30 z kaplicy 
cmentarza św. Rocha na Ra• 
dogoszczu, o czym powiada­
mia pogrążona w smutku 

RODZINA 

Dnia 28 lutego 1972 r, po 

długich cierpieniach zmarł 

S. t P. 

WACŁAW 
CZ ES NY 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
1 marca br. o godz. 16 z ka· 
plicy cmentarza na zarzewie, 
o czym powiadamia.ją pogrą­

żone w smutku 

ZONA 1 DZIECI 

Dnia 29 lutego 1972 r. zmarł, 
przeżywszy lat 47, najlepszy 
Mąż i Przyjaciel 

S. t P. 

WŁADYSŁAW 
ZVGADLIŃSKI 

Wyprowadzenie zwłok na 
cmentarz nastąpi dnia. 2 mar· 
ca br. o godz. 15 z kościoła 
św. J6'<efa w Rudzie, o czym 
zawiadamiają pogrążone w 
głębokim smutku 

ŻONA i RODZINA 
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